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36 rocznica
Powstania Warszawskiego
Kwiaty w hołdzie 

bohaterom
1 sierpnia br. w 36 rocznicę 

wybuchu Powstania Warszaw­
skiego — zbrojnego czynu 
mieszkańców stolicy, społe­
czeństwo miasta oddało hołd 
pamięci poległych podczas 
sześćdziesięciu trzech dni trwa 
jących heroicznych zmagań z 
niemieckim najeźdźcą; uczczo­
no pamięć 16 000 powstańców 
poległych na barykadach oraz 
200 000 pomordowanych przez 
niemieckiego okupanta miesz­
kańców Warszawy.

Godz. 12 — Grób Nieznane­
go Żołnierza na Placu Zwy­
cięstwa w Warszawie; przed 
kolumnada na której wyryto 
nazwv pól bitewnych polskie­
go żołnierza — płonie znicz 
wiecznej pamięci. Żołnierze 
WP pełnią wartę honorową. 
Wokół placu zgromadzili się 
licznie mieszkańcy stolicy. Po 
odegraniu hymnu narodowego 
kwiaty złożyły delegacje Sto­
łecznego Komitetu FJN. Mini­
sterstwa Obrony Narodo­
wej, Zarządd Wojewódzkiego
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Systematyczna 
poprawa sytuacji 

powodziowej
Jak informuje Główny Ko­

mitet Przeciwpowodziowy, dzię 
kj brakowi opadów w ciągu 
ostatniej doby, w całym kraju 
następuje powolna ale syste­
matyczna poprawa sytuacji 
powodziowej. Nie ma stanu 
zagrożenia powodziowego w 
całym biegu Wisły. Kulmina­
cja wód minęła Tczew prży 
stanie 983 cm i jak twierdzą 
specjaliści — nie przyniesie 
już żadnych szkód. Nieznacz­
nie. o 2 do 3 cm wezbrały na 
niektórych odcinkach' wody 
Odry j Bugu i to jednak nie 
przysporzy żadnych nowych 
trudności.

Niezmienny wysoki stan wo­
dy utrzymuje się od dłuższego 
czasu wzdłuż brzegów Noteci, 
zwłaszcza w województwie 
gorzowskim. Na terenach, z 
których ustąpiła woda, prowa­
dzone są intensywne prace 
przy likwidacji skutków po­
wodzi. (PAP)

Początek roku 
szkolnego - 20 sierpnia 

i 1 września
Ministerstwo Oświaty i Wy­

chowania informuje, że rozpo­
częcie roku szkolnego 1980— 
1981 w szkołach podstawo­
wych nastąpi 20 sierpnia br., 
a w szkołach ponadpodstawo­
wych 1 września br. (PAP)

Nie ustają protesty 
przeciwko aneksji Jerozolimy

Prowokacyjna decyzja rządu 
izraelskiego o proklamowaniu 
Jerozolimy ..wiekuista” stolica 
Izraela nadal wywołuje obu­
rzenie na świecie. Według do­
niesień z Brukseli, minister 
soraw zagranicznych Belgii 
Charles-Ferdinand Nothomb 
ogłosił oświadczenie, w którym 
stwierdza, że Belgia nie akcep­
tuje żadnei jednostronnej ini­
cjatywy maiacei na celu zmia­
nę statusu Jerozolimy.

Również Arabia Saudyjska

Poznań, poniedziałek 4 sierpnia 1980 Cena 1 zł
Wyd. AB

Inicjatywy państw socjalistycznych

Kolejne próby pokonania 
przeszkód na drodze do odprężenia

W polityce międzynarodowej 
nie ma w tym roku wakacji. 
Trwa w niej nieustanny ruch. 
Właśnie w piątek napłynęła 
wiadomość cJ zakończeniu jed 
postronnego wycofania z NRD 
20 000 żołnierzy radzieckich, 
1000 czołgów i innego sprzętu 
wojskowego. Zapowiadając ten 
krok w październiku ub. r., Leo 
nid Breżniew stwierdził, że zo­
stanie on zrealizowany w cią­
gu 12 miesięcy. Wyprzedzenie 
wynosi 22 miesiące, chociaż w 
tym czasie nie słabło napięcie. 
Widać więc, że ZSRR uczynił 
znaczny wysiłek, aby przyczy 
nić się konkretnie do odprężę 
nia.

Naturalnie posunięcie to — 
aczkolwiek uczynione poza ra 
mami rokowań wiedeńskich — 
ma związek z tymi negocjacja 
mi, gdzie ZSRR, CSRS i NRD 
przedłożyły przed dwoma ty­
godniami istotną propozycję. 
ZSRR gotów jest wycofać z 
Europy środkowej 20.000 lu­
dzi w zamian za 13.000 żołnie 
rzy amerykańskich. Jeśli wziąć 
pod uwagę wycofane właśnie 
20 000 ludzi z NRD, to faktycz 
ny stosunek redukcji wojsk o- 
bu mocarstw wyniósłby pra­
wie 3:1. Ponadto kraje socja­

listyczne zaoferowały

ZSRR zakończył wycofywanie 
20000 żołnierzy z NRD

Agencja TASS poinforraowa 
la, że 1 sierpnia całkowicie za­
kończono realizację decyzji o 
jednostronnym ograniczeniu li 
czebności wojsk radzieckich w 
Europie środkowej i wy­
cofaniu w ciągu roku z 
terytorium Niemieckiej Re­
publiki Demokratycznej do 
20 000 . żołnierzy radzieckich, 
tysiaca czołgów, a także pew­
nej ilości innego sprzętu ra­
dzieckiego. Jak zakomunikował 
6 października Leonid Breż­
niew, Związek Radziecki, po 
porozumieniu z kierownictwem 
NRD i konsultacjach z innymi 
naństwami — uczestnikami 
Układu Warszawskiego, po­
wziął te decyzje, która została 
podyktowana szczera chęcią da 
nia impulsu wysiłkom zmierza 
iacvm do osiągnięcia odpręże­
nia militarnego w Europie i 
przykładu rzeczywistego działa 
nia w tvm kierunku.

Wycofywanie wspomnianego 
kontyngentu wojsk radzieckich 
na terytorium ZSRR rozpoczęło

5 grudnia 1979 r. Decyzja 
Związku Radzieckiego była rea 

zdecydowanie ooteniła decyzje 
Tel Awiwu w sprawie anek- 
sii Jerozolimy. Oświadczenie 
Kancelarii Królewskiej stwier­
dza. że nie może bvć mowy o 
u o koi u i stabilizacji na Bliskim 
Wschodzie, jeśli nie zagwaran 
t iie sie narodowi palestyńskie 
mu prawa do samostanowienia 
i utworzenia niepodległego pań 
stwa.

¥
Już trzeci tydzień trwa gło- 
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metodę operowania poreduk- 
cyjnymi kolektywnymi puła­
pami, która zapewnia żądaną 
przez Zachód elastyczność. Re 
zygnuje się z ustanowienia na 
rodowych pułapów, proponu­
jąc, aby żadne z państw nie 
miało więcej wojsk niż poło­
wa tego, co w strefie Europy 
środkowej ma dany sojusz. 
Rozwiązanie takie zasugerował 
w ub.r. jeden z przywódców 
zachodnich.

Powstała także możliwość 
niezwłocznego wszczęcia roko 
wań w sprawie ograniczenia 
nuklearnych zbrojeń średniego 
zasięgu w Europie. ZmodyfikO 
wane stanowisko ZSRR wo­
bec tej kwestii omówiono 
przed miesiącem podczas ra­
dziecko - zachodnioniemiec- 
kich rdzmów w Moskwie. Do 
szło w związku z tym do pierw 
szych radziecko - amerykańs­
kich kontaktów dyplomatycz­
nych.

I wreszcie — w czwartek z 
Genewy nadeszła pomyślna 
wiadomość o zbliżeniu poglą 
dów w trójstronnych rokowa 
niach ZSRR — USA — W. 
Brytania na temat projektu 
układu o całkowitym zakazie 
przeprowadzania doświadczal- 

nuklearnych.nową nych eksplozji

lizowana konsekwentnie, mimo 
że USA i militarny blok NATO 
usiłowały wzmóc napięcie na 
świecie i przyspieszyć wyścig 
zbrojeń w Europie. Realizacja 
te.i decyzji została całkowicie 
zakończona 1 sierpnia 1980 r.

Związek Radziecki, jak to 
już niejednokrotnie komuniko­
wano. bedzie nadal konsekwent 
nie prowadził politykę zmierza 
4aea do osiągnięcia zwrotu ku 
rozbrojeniu do zachowania i 
utrwalenia pokoju, do zrealizo­
wania zasad i postanowień Ak­
tu Końcowego KBWE. Istnieją 
obiektywne możliwości 1 siły 
soołeczno-nolityczne. które mo 
ga nie dopuścić do stoczenia 
sie ku nowej zimnej wojnie, 
zapobiec groźbie konfliktu ter- 
monuklearnego i zapewnić po­
kojowe współistnienie państw 
o odmiennych utrojach snołecz 
nych. Do rozwiązania tego za­
dania wiedzie droga rozmów, 
opartych na bezwzględnym 
przestrzeganiu zasady równo­
ści i jednakowego bezpieczeń­
stwa. (PAP)

Przysięga podchorążych 
absolwentów uczelni 

artystycznych
3 bm.. w Centrum Szkolenia 

Oficerów Politycznych im. 
Ludwika Waryńskiego w Ło­
dzi, odbyła się uroczysta przy­
sięga podchorążych kolejnego 
turnusu Szkoły Oficerów Re­
zerwy oraz pierwszego turnu­
su Szkoły Podchorążych Re­
zerwy — absolwentów wyż­
szych uczelni artystycznych z 
całego kraju.

Uroczystość zakończyła tra­
dycyjna defilada pododdzia­
łów. (PAP)

Jeszcze trzy miesiące temu 
tego rodzaju ruch negocjacyj 
ny wydawał się nie do pomyś 
lenia. Oczywiście, nadmierny 
optymizm co do ostatecznego 
wyniku negocjacji, o których 
tu wspomnieliśmy byłby nie 
na miejscu. Zważmy, że oży­
wienie na wszystkich tych 
płaszczyznach jest wynikiem 
inicjatyw państw socjalistycz 
nych, a do każdej umowy i po 
rozumienia trzeba co najmniej 
dwóch stron.

Ożywienie w kontaktach o 
krymskim spotkaniu Edwarda 
Gierka i Leonida Breżniewa 
„przeprowadzone w ostatnim 
czasie spotkania i rozmowy 
przywódców krajów socjalis­
tycznych i kapitalistycznych 
świadczą O tym, że przeszkody, 
na które napotkało odprężenie, 
są do pokonania. Jednakże trze 
ba, żeby żadna strona nie sta 
rała się naruszyć istniejącej 
równowagi sił militarnych. Ta 
kie próby nie mają żadnych 
szans i mogą jedynie doprowa 
dzić do nowych komplikacji 
w sytuacji międzynarodowej’’. 
Oto przesłanka przekształcenia 
ruchu w polityce międzynaro­
dowej w konkrety porozumień, 
przynoszących odprężenie mi­
litarne .(PAP)

K. Waldheim
w Wietnamie

Na zaproszenie ministra spraw 
zagranicznych WRS, Nguyen Cg 
Thacha, przybył do Wietnamu se 
kretarz generalny ONZ, Kurt 
Waldheim. Przeprowadzi on roz 
mowy z ministrem spraw zagra­
nicznych Pham Van Dongiem.

Zdaniem obserwatorów, tema­
tem rozmów będą m. in. sprawy 
pomocy humanitarnej dla Wietna 
mu dotkniętego skutkami tajfunu 
i powodzi oraz sprawy indochiń- 
skle ze szczególnym uwzględnie­
niem konfliktu tajlandzko-kampu- 
czańskiego. (PAP)

5 rocznica konferencji w Helsinkach

Komunikat Międzynarodowego Komitetu 
Bezpieczeństwa i Współpracy w Europie
Sekretariat Międzynarodowe 

go Komitetu Bezpieczeństwa i 
Współpracy w Europie, mają­
cy swą siedzibę w Brukseli, 
ogłosił 1 bm. komunikat z oka­
zji piątej rocznicy podpisania 
Aktu Końcowego KBWE w Hel 
sinkach. W komunikacie pod­
kreślono. że dokument ten za­
chowuje stała aktualność, w 
szczególności jego dziesięć za­
sad powinno służyć za podsta- 
we kształtowania europejskiej 
rzeczywistości 1 odgrywać role 
prawdziwego kodeksu dobrych 
obyczajów w stosunkach mie- 
dz.Y państwami.

Komunikat przypomina pos­
tulaty przedstawicieli europej­
skich sił społecznych, nołaczo- 
nvch wspólna idea walki o od­
prężenie i pokoi w tym m. in.:

9 ratyfikację układu SALT 
II i zastosowanie skutecznych 
środków w celu zredukowania 
zbrojeń nuklearnych w Euro­
pie;

® osiągnięcie realnego pos­
tępu w wiedeńskich rozmo­
wach na temat redukcji
zbrojnych i zbrojeń w Europie 
środkowej;

Olimpiada w Moskwie zakończona

Sukces J. Kowalczyka 
w ostatnim dniu igrzysk
Polacy zdobyli 32 medale|

Wczoraj na Stadionie im. 
Lenina w Moskwie odbyła się 
ceremonia zamknięcia XXII 
letnich Igrzysk Olimpijskich. 
Przez dwa tygodnie kibice 
sportowi na całym świecie 
emocjonowali się przebiegiem 
rywalizacji w różnych dyscyp 
linach. Zawody sportowe w 
Moskwie stały na bardzo wj 
sokim poziomie, czego dowo­
dem duża liczba ustanowio­
nych rekordów świata i olirn 
pijskich. Najkorzystniej na 
moskiewskiej olimpiadzie za­
prezentowali się sportowcy 
ZSRR, którzy wywalczyli 80 
złotych, 69 srebrnych i 47 brą 
zowych medali. Reprezenta­
cja Polski zdobyła rekordową 
liczbę 32 medali (3 złote, 14 
srebrnych i 15 brązowych).

Nasi sportowcy zakończyli 
igrzyska bardzo miłym akcen 
tern. Tirumfatorem ostatniej 
konkurencji jeździeckiego — in 
dywidualnego konkursu sko­
ków został Polak Jan Kowal­
czyk.

JEŹDZIECTWO
Przy bezchmurnym niebie 1 

szczelnie wypełnionym publicz­
nością stadionie na Łużnikach, 
odbyła się ostatnia konkurencja 
igrzysk — jeździecki indywidual­
ny konkurs skoków, do którego 
stanęło 16 zawodników z 8 państw, 
w tym 3 Polaków: Wiesław Hart- 
man na „Nortonle”, Marian Ko­
zicki na „Bremenie” oraz Jan Ko 
walczyk na „Artemorze”.

Świetny pierwszy przejazd miał 
Jan Kowalczyk. Jego koń prowa­
dzony z wielkim wyczuciem brał 
z dużym zapasem wszystkie prze 
szkody. Niestety na ostatniej, już 
nie najtrudniejszej, miał zrzutkę 
tylnymi nogami. Ostatecznie 
pierwszy parcours z 4 pkt. kar­
nymi ukończyło tylko dwóch re­
prezentantów ZSRR i Polski. Ta 
ki stan zapowiadał pasjonującą 
walkę w drugim przejeździć tych 
głównych kandydatów do olimpij­
skich medali.

Z ogromną niecierpliwością o-. 
czekiwano na start Jana Kowal­
czyka. Gdy rozpoczął swoją wal 
kę o medal emocje sięgnęły szczy 
tu Nasz reprezentant jedzie sku 
piony. Bierze jedną przeszkodę 
za drugą, idealnie panuje nad ko 
niem 1 sytuacją, a jednak nie u- 
strzegł się błędu. Jego ,,Arte- 
mor” minimalnie zawadził jedną 
tylną nogą o wodę w rowie. Na 
szczęście był to Jedyny błąd — 
tylko 4 pkt. kary.

W sumie, w dwóch przejazdach 
Polak uzyskał najlepszy wynik 
i w tym momencie miał zapew­
niony eo najmniej srebrny medal. 
Za nim bowiem Jeszcze miał prze 
jechać parcours znakomity zawód 
nik radziecki Nikołaj korolkow 
na „Espadronie”.

Podobnie jak Kowalczyk miał 
on po pierwszej kolejce skoków 
4 pkt. karne. Zawodnik radziec 
ki jechał kapitalnie, ale i on nie 
ustrzegł sie błędu. „Zarobił” 4 
pkt. kary również za błąd na prze 
szkodzie wodnej. W tym mo­
mencie zrównał się punktami kar 
nymi z Kowalczykiem. Jedna 
zrzutka była Jednak dla Korni­
kowa sygnałem, że musi zwolnić 
tempo, aby się ustrzec następ­
nych zrzutek. Wiedział co robił. 
Do końca przejazdu niezwykle 
trudnego parcours nie popełnił

* poparcie dla propozycji, 
zgłoszonych przez kilka 
państw. zwołania konferencji 
w sorawie odprężenia militar­
nego i rozbrojenia w Europie 
(idzie o propozycje francuską, 
polska i szwedzką;

® zawarcie europejskiego 
traktatu o nieuciekaniu sie do 
siły łącznie z broniami nukle­
arnymi i konwencjonalnymi;

0 konstruktywne stanowis­
ko wobec spotkania w Madry­
cie. które powinno przynieść 
nowe postępy w realizacji pos­
tanowień Aktu Końcowego 
KBWE, zwłaszcza przez uzupeł 
Hienie odprężenia nolitycznego 
odprężeniem militarnym.

W komunikacie zwrócono sie
do wszvstkich sił politycznych 
i społecznych opowiadających 
sie za bezpieczeństwem i współ 
praca w Europie. abv wzmogły 
wysiłki na rzecz odprężenia i 
kontynuowania dialogu w celu 
wspólnego Przezwyciężenia 

sil Przeszkód. które wyłaniają, się 
icszcze na drodze do rozbroje­
nia i ookoiu. (PAP)

Złoty medalista olimpijski w Indy 
wldualnym konkursie skoków, 
polski jeźdźlec Jan Kowalczyk 
wraz z koniem „Artemorem", 

Fot. - CAT

ani Jednego błędu, ale przekro­
czył limit czasu, za co doliczono 
mu 1,5 pkt. W sumie miał 9,5 
pkt., podczas gdy Jan Kowalczyk 
— tylko 8. Iw taki oto sposób 
nasz rodak zdobył złoty medal 
olimpijski — pierwszy złoty w Jeż 
dziectwie po 56 latach od pierw 
szego startu olimpijskiego jeźdź­
ców.
końcowa klasyfikacja:
1. Jan Kowalczyk (Polska) 

„Artemor” — 8 pkt.
2. Nikołaj Korolkow (ZSRR) 

„Espadron” — 9,50 pkt.
3. Joaguin Perez Heras (Meksyk) 

„Alymony” — 12,00 pkt.
6. Wiesław Hartman (Polska) 

„Norton’ ’ — 16 pkt.
8. Marian Kozicki (Polska) 

„Bremen” — 24,50 pkt.
Na stadionie jeździeckim Bitca 

odbyła się przedostatnia konku­
rencja jeździecka moskiewskiej cf- 
limpiady — indywidualny konkurs 
ujeżdżenia. Na starcie stanęło 18 
najlepszych amazonek oraz jeźdź 
ców wyłonionych po konkurencji 
drużynowej, w tym reprezentant 
Polski Józef Zagor na koniu 
„Helios”.

Nasz reprezentant zgodnie z o- 
czekiwaniami nie odegrał w tej 
konurencji znaczniejszej roli — 
zdobył 10 miejsce i na tyle była 
go stać.

Indywidualny konkurs ujeżdżeni*!

1. Elisabeth Theurer (Austria)
— ISłO

2. Jurij Kowszow (ZSRR) — 1300 
3. Wiktor Ugriuniow (ZSRR)

- 1234
10. Józef Zagor (Polska) — 804

BOKS
Nie nawiodło sie jedynemu re­

prezentantowi Polski w olimpij­
skich finałach bokserskich. Paweł 
Skrzecz w wadze 8i kg przegrał 
w decydującym pojedynku o zło­
ty medal ze Slobodanem Kacarem 
(iJugosławia) 1:4 1 zdobył srebrny 
medal.

Dokończenie na str. 6

76 osób zabitych, 200 rannych

Wybuch bomby 
przyczyną tragedii 

w Bolonii
W sobotę rano na Dworcu 

Centralnym w Bolonii nastą­
pił silny wybuch, w którego 
wyniku zawaliła się część bu­
dynku, mieszcząca restaurację 
i poczekalnie dla pasażerów.

Władze włoskie oficjalnie 
poinformowały, że tragiczna 
w skutkach eksplozja na dwof 
cu bolońskim najprawdopo­
dobniej nie była nieszczęśli­
wym wypadkiem, lecz celo* 
wym zamachem terrorystyc®* 
nym. Oświadczenie na ten 
temat, złożył prokurator Bolo­
nii, Ug<> Sisti. Za hipoteką o 
wybuchu podłożonej bomby 
przemawiają wyniki przepro­
wadzonych dotychczas bada*, 

■ przede wszystkim to, że w po­
czekalni drugiej klasy — znaj« 
dającej się w centrum eksplo­
zji — odkryto lej po wybuchli 
bomby, o metrowej średnicy i 
głębokości 40 cm, jak również 
bliżej niesprecyzowany „ma­
teriał techniczny”.

■Już w sobotę, w kilka go­
dzin po wybuchu do dokona* 
nia go przyznała się telefo­
nicznie organizacja terrory-

Dokończenie na str. 2



GŁOS WIELKOPOLSKI Poniedziałek, 4 VIII 1980
Sir ?

Kwiaty w hołdzie 
bohaterom
Dokończenie ze str. 1

ZBoWiD i Związku Inwali­
dów Wojennych PRL. WRZZ 
Radv Warszawskiej Federacji 
SZMP oraz stołecznych zakła­
dów pracy.

Pomnik Bohaterów Warsza­
wy — „Nike” — na Placu 
Teatralnym; wzniesiono go ku 
czci wszystkich walecznych 
tego miasta, którzy zginęli w 
jego obronie w latach 1939— 
1945

W imieniu Stołecznego Ko­
mitetu FJN kwiaty złożyła m. 
in. delegacja z prezydentem 
Warszawy Jerzym Majewskim.

Pomnik „Polegli — Niepo­
konani” na cmentarzu pow­
stańczym na Woli; w blisko 
200 zbiorowych mogiłach spo­
czywają prochy zamordowa­
nych przez Niemców 44 000 
mieszkańców tej robotniczej 
dzielnicy miasta —'żołnierzy 
powstania i osób cywilnych. 
Przy dźwiękach werbli dele­
gacje społeczeństwa i rodziny 
poległych złożyły kwiaty przed 
pomnikiem symbolizującym 
rozbita powstańczą barykadę-

W 36 rocznice Powstania 
Warszawskiego kwiaty w hoł­
dzie bohaterom wielkiego 
sierpniowego czynu zbrojnego 
złożono na płytach: żoiibor- 
skiej i czerniakowskiej oraz 
na płycie. upamiętniającej 
wybuch powstania na Placu 
Powstańców Warszawy.

Kwiaty złożono też na Cmen 
tarzu Powązkowskim. w kwa­
terach powstańczych żołnierzy 
Armii Ludowej i Armii Kra­
jowej.

Pamiętano o wszystkich 
miejscach przypominających 
historie powstańczych walk i 
martyrologię narodu; przed 
udekorowanymi pomnikami i 
mogiłami zac:agnięto warty 
honorowe, zapalono znicze.

PAP

Do wygrania - samochody

Wielka loteria fantowa 
„Święto Prasy - 80“

Uprzejmie informujemy czy­
telników, że są w sprzedaży 
we wszystkich kioskach RS W 
„Prasa-Książka-Ruch” w woje 
wództwach: poznańskim, kali­
skim. konińskim, leszczyńskim 
i pilskim losy wielkiej loterii’ 
fantowej „Święto prasy-80”.

Przypominamy, że jest do 
wygrania 14 „Fiatów” 126p 
oraz szereg atrakcyjnych na­
gród wartości od 1000 do 
10 000 zł-

Cq trzeci los wygrywa!
Zapraszamy serdecznie wszy 

stkich czytelników do udziału 
w loterii.

Cena losu — tylko 10 zł.

Międzynarodowa 
konferencja

antynuklearna
W sobotę rozpoczęła się w 

Tokio międzynarodowa konfe­
rencja na rzecz zakazu broni 
atomowej i wodorowej zwoła­
na w 35 rocznicę zrzucenia 
bomb atomowych na Hiroszi­
mę i Nagasaki. Jej inicjatora­
mi sa liczne japońskie orga­
nizacje demokratyczne. W kon 
ferencji uczestniczy około 400 
delegatów, w tym ponad 100 
przedstawicieli 25 krajów.

PAP

W Poznaniu o Targach Lipskich
W poznańskim Domu Tech­

nika odbyła się w miniony 
piątek konferencja prasowa, w 
czasie której tradycyjnie już 
poinformowano o przygotowa­
niach do Jesiennych Targów 
Lipskich, z informacji przed­
stawionej przez pełnomocnika 
tych targów — Erharda Hau- 
berta wynika, że w imprezie 
która odbędzie się w dniach 
od 31 sierpnia do 6 września 
weźmie udział 6000 firm z 50 
krajów. Organizatorzy liczą 
się z przybyciem gości ze 100

Wzrost napięcia w stosunkach 
Stany Zjednoczone - Iran

W stosunkach miedzy Stana­
mi Zjednoczonymi a Iranem 
'Wstepuia nowe nacięcia Bez­
pośrednia orzvczvna jest w os- 
fatuich dniach demonstracja 
studentów irańskich, która od- 
n^ła sie w Waszyngtonie w 
ubiegłym tygodniu i została z 
niezwykła brutalnością rozgro­
miona P’-zez policję. Wielu 
uczestników demonstracji do­
tkliwie pobito, wiele osób aresz 
towano. Ci. którzy nie zostali 
aresztowani, prowadza obecnie 
cłodówke na ulicach przed Bia 
łvm Domem w Waszyngtonie.

1 sirpnia aresztowanych stu­
dentów irańskich wywieziono 
co wiezienia federalnego pod 
Nowym Jorkiem i według do­
niesień nrasowcch maia om 
być deportowani ze Stanów

Pierwsza mapa Polski 
ze zdjęć satelitarnych

W tych dniach została wy­
dana przez Państwowe Przed­
siębiorstwo Wydawnictw Kar­
tograficznych pierwsza mapa 
Polski sporządzona na..podsta­
wie zdjęć satelitarnych. Jest 
to mapa użytkowania ziemi w 
Polsce wykonana w skali 
1:500.000. Mapa przedstawia 
14 klas użytkowania ‘ziemi, m. 
in. tereny rolnicze z podziałem 
na grunty orne i łąki, różne 
typy lasów, wody, nieużytki, 
tereny zurbanizowane, rejony 
przemysłowo-składowe.

Mapa sporządzona w Insty­
tucie Geodezji i Kartografii 
oparta jest na zdjęciach wy­
konanych z pokładu radziec­
kiej stacji orbitalnej „Salut-6” 
oraz z amerykańskiego sateli­

Nie ustają protesty 
przeciwko aneksji Jerozolimy
Dokończenie ze str 1

dówka palestyńskich patrio­
tów przebywających w izrael­
skim wiezieniu Nafha. Głodów 
ke te rozpoczęli więźniowie na 
znak protestu przeciwko nie­
ludzkiemu traktowaniu ich 
przez władze izraelskie Na 
znak solidarności do głodówki 
przyłączyli sie więźniowie po­
lityczni innvch zakładójy kar­
nych utworzonych przez rząd 
izraelski na okupowanych te­
rytoriach arabskich. Dziesiątki

Pilskie

Pion konkursu 
„Moje pierwsze dni wolności"

Pilski Klub Robotników Pi- 
szących przy Wojewódzkiej 
Radzie Związków Zawodo­
wych oraz „Tygodnik Pilski” 
byli organizatorami konkursu 
na wspomnienia pt. „Moje 
pierwsze dni wolności”. Plon 
konkursu był niezwykle boga­
ty. Powstał bardzo ciekawy 
pamiętnikarski zapis pierw­
szych dni na ziemiach, które 
w roku 1945 powróciły do 
Polski. Pamiętniki te mają 

krajów; sa przygotowani na 
przyjęcie pół miliona zwiedza­
jących.

Jesienne Targi Lipskie obej­
mują 8 branż technicznych i 
20 konsumpcyjnych. Ekspozy­
cja polska zajmie 5000 metrów 
kwadratowych i będzie nale­
żeć do największych na tar­
gach. Dominują w niej urzą­
dzenia dla przemysłu chemicz­
nego, włókienniczego, poligra­
ficznego. sprzęt medyczny i 
przemysł motoryzacyjny.

(map)

Zjednoczonych. Również i oni 
rozpoczęli głodówkę.

Teheran ostro zaprotestował 
przeciwko brutalnemu trakto­
waniu irańskich studentów i 
ogłosił, że znajdzie to odbicie w 
traktowaniu sprawy amerykan 
skich zakładników w Iranie. 
W Waszyngtonie powstały obec 
nie obawv że nadzieje na zwoi 
menie zakładników w związku 
ze śmiercią szacha w obliczu 
obecnego rozwoju wydarzeń 
mogą okazać sie całkowicie 
złudne.

Deputowany do Medżlisu 
Hodż At-Ol—Eslam Hamenei 
zwrócił sie do narodu amery­
kańskiego z odezwa, która m. 
in. głosi: kongresmeni USA na 
pisali list do irańskiego Medżli 
su w którvm wiele mówią na 

ty „Landsat”. Jest to pierwsza 
mapa sporządzona przy wyko­
rzystaniu techniki satelitarnej, 
a druga w dziejach naszej kar 
tografii mapa użytkowania 
ziemi w Polsce.

Obecna mapa opiera się na 
zdjęciach satelitarnych wyko­
nanych w ciągu kilku tygodni 
latem 1978 roku. Zawiera ona 
aktualne dane i została wyko­
nana w krótkim czasie. Prze­
widuje się w przyszłość- pow­
tarzanie tei manv co kilka lat

Instytut Geodezji i Karto­
grafii przygotowuje także przy 
wykorzystaniu nowej techniki 
Cyfrowego przetwarzania zdjęć 
satelitarnych mapy dla posz­
czególnych województw w 
skali 1:100.000. (PAP) 

tysięcy ludzi demonstrowało na 
ulicach Jerozolimy, domagając 
s:e położenia kresu torturowa­
niu więźniów.

W południowym Libanie 
utrzymuje sie napięta sytuacja. 
2 hm. rano izraelskie okręty 
woienne nodnłvnełv do w^brze 
ży południowego Libanu w re­
jonie Saadiat i Damur. wysa- 
dzaiac na lad gruoe komando­
sów Atak został jednak odpar­
ty nrzez oddziały sił patriotycz 
nyeh i palestyńskiego ruchu 
oporu. (PAP) 

dużą wartość poznawczą, od­
krywają wiele nieznanych / 
dramatycznych epizodów, hi­
storię Ludzi, którzy budowali 
nową Polskę.

Pierwszą nagrodę zdobył 
Jan Zuchowicz ze Złotawa, 
dwie drugie — Stanisław Ka- 
bacińskj z Gołańczy oraz Lud­
wik Janiszewski z Rogoźna, 
dwie trzecie — Krystyna Bo- 
boryk z Wałcza i Michał 
Kaczmarek z Piły, (wis)

„Duży Lotek"
LOSOWANIE I

10. 14, 17. 28. 34. 40 (4)
LOSOWANIE II

10. 11. 23 28. 34. 41 
Końcówka band. 4282

„Koziołki"
LOSOWANIE I
5. 30 38 46. 47

LOSOWANIE II
9. 27. 34. 45. 47 

Końcówka band. 82001
3 X !0
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temat przyjaźni i pokoju. Nie 
możemy w to wierzyć. gdvż Sta 
nv Zjednoczone wysyłają do 
Tranu swvch najemników w 
celu prowadzenia działalności 
wywrotowej i organizowanie są 
potażu, a amerykańska policja 
wtrącą nasza młodzież do wie­
zienia.

Prezydent Iranu Bani Sadr 
w wywiadzie udzielonym iaooń 
sinemu dziennikowi „Maini- 
chi” opowiedział sie za grun­
towna rewizja stosunków Ira­
nu ze Stanami Zjednoczonymi 
podkreślając, że Waszyngton 
powinien wyrzec sie polityki 
nolegaiacei na narzucaniu swe 
go panowania. Bani Sadr do­
magał sie także zwrócenia Ira 
nowi wszystkich bogactw, za­
grabionych przez byłego sza­
cha i iego rodzinę. (PAF)

Wybuch bomby 
przyczyną tragedii 

w Bolonii
Dokończenie ze str. 1

styczna skrajnej prawicy pod 
nazwą „Zbrojne Komórki Re­
wolucyjne”.

Bilans ofiar katastrofy do 
tej chwili — to 76 ofiar śmier­
telnych i ponad 200 rannych, 
w tym wielu cudzoziemców, 
zwłaszcza z RFN, Szwajcarii 
i Wielkiej Brytanii. Nie jest 
on ostateczny — ekipy ratun­
kowe, bez przerwy odkopują­
ce rumowisko, są zdania, że 
pod gruzami jest jeszcze wie­
le ofiar. Szanse ludzi na prze­
życie po 24 godzinach od chwi 
li wybuchu uważa się jednak 
za minimalne.

Władze miejskie Bolonii 
ogłosiły żałobę. (PAP)

2 osoby zginęły

Zderzenie pociągów 
między Tychami 

a Pszczyną
2 sierpnia około go , . 2 miał 

miejsce wypadek wolejowy 
między Tychami a Pszczyną. 
Wstępne ustalenia wskazują, 
że bezpośrednią przyczyną ka­
tastrofy było najechanie po­
ciągu pospiesznego relacji Po­
znań — Zakopane na pociąg 
towarowy. W wyniku kata­
strofy śmierć poniosło 2 pasa­
żerów: Krystyna Juraszek z 
Wrocławia i Janusz Zawiślak 
z Cieszyna. Rannych zostało 
18 osób, z których 7 przebywa 
w szpitalach w Tychach i 
Pszczynie. Na miejsce wypad­
ku udała sie specjalna komi­
sja śląskiej DOKP pod prze­
wodnictwem wiceministra ko­
munikacji Janusza Głowackie­
go, która bada przyczyny i 
okoliczności wypadku. (PAP)

telefony
donoszą ...U

© W Liskowle w województwie 
kaliskim, jadący bez uprawnień 
motocyklista potrącił idącego dro 
ga 7Ó-letniego mężczyznę. Od­
niósł on tak ciężkie obrażenia, że 
po przewiezieniu do szpitala 
zmarł.

© W Będeczu dwaj nietrzeźwi 
mężczyźni zabrali w nocy z sobo­
ty na niedzielę, samowolnie sto­
jący obok sali tanecznej moto­
cykl i jadąc w kierunku Piły u- 
derzyli w drzewo. Obydwaj zgi­
nęli.

© Z Jeziora Durawskiego w po 
bliżu Wągrowca, wyłowiono zwło­
ki kobiety, która wracając z li­
bacji wpadła do wody.

© Na trasie Grabów — Dąbie 
w województwie konińskim, zgi­
nął nieletni rowerzysta, który 
wjechawszy nagle na jezdnię 
wpadł pod samochód osobowy.

Krymskie spotkanie
L. Breżniewa z A. Cunhalem
2 bm. na Krymie odbyło sie 

spotkanie Leonida Breżniewa z 
sekretarzem generalnym Portu 
calskiei Partii Komunistycz­
nej Alvaro Cunhalem.

L Breżniew wyraził solidar­
ność komunistów radzieckich z 
walka PPK. patriotów portu­
galskich o obronę zdobyczy de 
nokratvcznych. Przedstawił 
też międzynarodowa politykę 
KPZR oraz tok przygotowań 
do kolejnego 26 zjazdu partii.

A., Cunhal zwrócił uwagę na 
duże znaczenie iakie dla świa­
towego procesu rewolucyjnego 
ma nokoiowa polityka zagra­
niczna ZSRR, umocnienie pote 
ci eospodarczei Związku Ra­
dzieckiego i dalszy wzrost do­
brobytu społeczeństwa radziec 
kieso

L. Breżniew i A. Cunhal oś­
wiadczyli że KPZR i PPK be 
da nadal czynić wszystko co 
leżv w ich mocv dla uzdrowie­
nia klimatu międzynarodowe­
go i przeciwdziałania agresyw­
nym siłom imperializmu, usiłu

Zapowiedź nowego programu 
ekonomicznego J. Cartera

Przewodniczący Izby Repre­
zentantów USA Thomas 
O’Neilł potwierdził w piątek, 
że w przyszłym tygodniu pre­
zydent Carter wygłosi ważne 
przemówienie, w którym 
przedstawi założenia nowego 
programu ekonomicznego ad­
ministracji. Z informacji mi­
nistra skarbu Williama Mille­
ra wynika, że nowa strategia 
gospodarcza będzie miała za 
zadanie udzielenie pomocy 
znajdującym się w kryzysie 
takim ważnym gałęziom jak 
przemysł samochodowy i hut­

Kolejne zamachy 
terrorystyczne w Turcji

Według oficjalnych danych 
opublikowanych w niedzielę 
w Ankarze, w ostatnich 24 go­
dzinach w całej Turcji w wy­
niku zamachów terrorystycz­
nych na podłożu politycznym 
poniosło śmierć 14 osób. Za­
machów dokonano m. in. w 
Stambule, Carsamba, Mersi- 
nie, Bursa i w innych miej­
scowościach.

W niedzielę w Ankarze pod 
przewodnictwem premiera Su­

Katastrofalne powodzie 
w Indiach i Pakistanie

Z północnych Indii i Pakista 
nu nadchodzą dalsze wiadomo­
ści o katastrofalnych skutkach 
powodzi wvwołanvch monsuno 
wymi deszczami. Ofiara katak­
lizmu nadło dotąd iuż ponad 
1000 osób, z których większość 
utonęła w wodach wezbranych 
rzek. W Indiach znalazło sie 
ncd woda łącznie 529 milionów

• W Jabłonkach w wojewódz­
twie konińskim, motocyklista na­
jechał na grupę osób wracają­
cych z zabawy. Finał tej nie­
ostrożnej jazdy okazał się tragicz 
ny, gdyż motocyklista, jego pa­
sażer 1 jedna z idących drogą 
kobiet, zostali przewiezieni w cięż 
kim stanie do szpitala.
• Pozostawianie dzieci bez opie 

ki, nadal jest przyczyną różnych 
wypadków. M. in. w Sarbicach 
w województwie konińskim, uto 
nął w rzece półtoraroczny chło­
piec.

© W Rawiczu, kierujący „Fia­
tem” 126p najechał na rowerzystę. 
Ten ostatni doznał ciężkich obra­
żeń.

© Wymuszenie pierwszeństwu 
przejazdu przez kierowcę ciężarów 
kl doprowadziło w Ostrzeszowie 
w województwie kaliskim do zde 
rżenia się z motocyklistą. Ten 
ostatni został ranny.

© Jazda z nadmierną szybkoś­
cią i raptowne hamowanie, spo­
wodowało, że w Barłogach w wo­
jewództwie konińskim przewróci 
ła sie „Nysa”. Pasażer został 
przewieziony do szpitala w Kole.

(b) 

iaevm narzucić narodom nowy 
etan wyścigu zbrojeń. W zwiaz 
ku z tvm zwrócono uwagę na 
doniosłe znaczenie ostatnich 
iniciałvw Związku Radzieckie­
go i innych krajów socjalistycz 
nyeh. zmierzających do zmniei 
szenia napięcia międzynarodo­
wego i stworzenia realnych mo 
żliwości ograniczenia wyścigu 
zbroień.

L. Breżniew i A. Cunhal po­
twierdzili. że sa zdecydowany­
mi zwolennikami umocnienia 
wscółpracv i solidarności mie­
dzy trzema wielkimi rewolucyl 
nymi siłami współczesności — 
krajami socjalistycznymi ru­
chem robotniczym państw ka- 
pitalistvcznvch i ruchem naro­
dowowyzwoleńczym.

Podczas spotkania wyrażono 
gotowość umacniania brater- 
skiei przyjaźni i współpracy 
miedzy KPZR i PPK w opar­
ciu o zasady marksizmu-leni- 
nizmu i internacjonalizmu oro 
letariackiego. (PAP) 

nictwo. Wyjścia z kryzysu 
upatruje się w modernizacji 
obu tych sektorów. W kołach 
rządowych utrzymuje się, że 
opracowywany plan stanowi 
odpowiedź na postulowaną 
przez republikańskiego kandy­
data na prezydenta R Reaga­
na redukcję podatków, odrzu­
caną przez Biały Dom jaiko 
krok nieodpowiedzialny. Szcze 
góły programu mogą być u jaw 
nione podczas rozpoczynającej 
się 11 bm. w Nowym Jorku 
krajowej konwencji Partii Re­
publikańskiej. (PAP) 

lej mana Demirela odbyło się 
posiedzenie tzw. Rady Koor- 
dynacyjnei Stanu Wyjątkowe­
go, w którym uczestniczyło 12 
ministrów i niektórzy dowód­
cy wojskowi. Omawiano nowe 
środki jakie zostaną podjęte w 
20 prowincjach Turcji, w któ­
rych obowiązuje stan wyjąt­
kowy oraz sytuację w więzie­
niach wojskowych i cywil­
nych, skąd ostatnio zbiegło 
wielu ekstremistów. (PAP) 

hektarów, zaś wartość strat ma 
ter>alnvch w sześciu stanach in 
dyiskich szacuie sie na ponad 
miliard rupii, czyli 130 min do 
larów. W odciętych od świata 
nrzez wody Gangesu miejsco­
wościach na terenie stanu Ut- 
tar Pradesz stwierdzono enide 
mię cholery. (PAP)

Poznańskie Biuro Prognoz In­
stytutu Meteorologii i Gospodar­
ki Wodnej przewiduje na dziś 
w Wielkopolsce: zachmurzenie 
umiarkowane, okresami duże z 
przelotnymi opadami deszczu, 
miejscami burze.

Temperatura maksymalna około 
26 stopni, minimalna około 16 stop 
ni. Wiatry słabe i umiarkowa­
ne południowe 1 południowo-za­
chodnie.

Wczoraj o godzinie » zano­
towano następujące temperatury: 
w Poznaniu plus 29 stopni, w Ka 
fiszu plus 27 stopni, w Koninie 
plus 26 stopni, w Lesznie plus '0 
Stopni, w Pile plus 28 stopni; eŁŚ 
nienie 1004,8 hPa czyli 753,7 mm.

Dzisiejszy serwis fnformocyjny 
od rac Gwoł Roch Kowalski
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Memorandum MSZ Kampuczy

Polityka Tajlandii sprzeczna 
z interesami pokoju i stabilizacji

Ministerstwo Spraw Zagra­
nicznych Kamouczy ooubliko- 
w?!o memorandum w sorawie 
polityki Tailandii wobec Kam­
puczy. Dokument podkreśla. że 
choć władze tailandzkie usiłu­
ją stwarzać Dozory jakoby zaj 
mowały neutralne stanowisko 
wobec Kampuczy. w rzeczywis 
tości wszelkimi siłami pomaga 
ia w dostarczaniu chińskiej 
broni nolpotowcom. udzielała 
im i reakcji khmerskiej schro­
nienia na swym terytorium. Po 
nadto siły zbrojne Tailandii 
systematycznie naruszała gra- 
niece Kampuczy. a także udzie 
lała wsparcia wypadom doIdo- 
towców i reakcionistów khmer 
skich na teren Kampuczy. MSZ 
Kampuczy podkreśla, że gdy­
by Tajlandia nie pozwalała Pe 
kinowi na wykorzystanie swe­
go terytorium jako miejsca 
schronienia, szkolenia i uzbra­
jania pozostałości band polpo- 
towców i innych reakcionistów.

Harcerski festiwal kultury 
zakończony

W Kielcach zakończył się 2 
bm. VII Harcerski Festiwal 
Kultury Młodzieży Szkolnej 
— największa prezentacja do­
robku kulturalnego uczniów. 
W festiwalu wzięło udział oko 
ło 2 500 najmłodszych polskich 
artystów - amatorów, człon­
ków 65 zespołów z całego kraju 
a także zespoły zagranicz­
ne z Bułgarii, Czechosłowacji, 
Danii, Finlandii, NRD i Wę 
gier.

2 bm. odbyła się uroczystość 
wręczenia najlepszym zespo- 
łom laurów festiwalu: „zło­
tych, srebrnych i brązowych 
jodeł”. Godnym najwyższego

Pogoda się poprawiła

Bank informac ii
Poprawa pogody skłania wielu 

naszych czytelników do podjęcia 
decyzji wyjazdu na wczasy. Przed 
stawiamy więc kolejne propozy­
cje Banku Informacji.

Wolnymi skierowaniami dyspo­
nują: Przedsiębiorstwo Zaopatrzę 
nia Przemysłu Meblarskiego (tel. 
660-021) — Pobierowo 17—30 sierp­
nia, II Oddział PKS (tel. 320-241) 
— Świnoujście 17—30 sierpnia, O- 
środek Badawczo-Rozwojowy Ma 
szyn Pakujących (tel. 674-461) — 
Gdańsk-Oliwa 20 sierpnia — 3 
września, Biuro Projektów Bu­
downictwa Przemysłowego (tel. 
628-31) — Karpacz 17—30 sierpnia 
Biuro Projektów - „Elektropro- 
jekt” (tel. 672-419) — Karwica, 
3—16 września, Państwowa Inspek 
cja Handlowa (tel. 535-07) — Sko- 
Tzęcin 17—30 sierpnia, Przedsię­
biorstwo „Konsumy” (tel. 444-31) 
— Kazimierz Dolny 1—14 września 
1 Zakopane 16—29 września, Wiel­
kopolska Spółdzielnia Pracy Rę­
kodzieła Artystycznego (tel. 518-21) 
— Jastrzębia Góra 2—15 września, 
Huta Szkła „Gostyń” (tel. 209-20) 
— Wieleń 18—31 sierpnia;

Informacje S. Wśesenthala

J. Mengele przebywał w Boliwii
Kilka tygodni temu hitlerow 

ski zbrodniarz wojenny z O- 
święcimia, Josef Mengele był 
widziany w Santa Cruz w Bo 
liwii — poinformował Simc’n 
Wiesenthal, dyrektor Ośrodka 
Dokumentacji Żydowskiej w 
Wiedniu, zajmującego się po 
szukivvaniem nazistowskich o- 
prawców, którzy od zakoheze 
nia wojny ukrywają się w 
różnych krajach, zwłaszcza A- 
meryki Południowej. Mengele 
przebywał podobno w Boliwii 
przez ponad 2 tygodnie, do 10 
czerwca. Później ślad zgubio­
no i gdzie jest teraz zbrodniczy 
lekarz obozowy — nie wiado­
mo.

me byłoby napięcia na granicy 
tailandzko-kampuczańskieł.

Zgodnie z porozumieniem 
miedzv Bangkokiem a Peki­
nem. chińskimi statkami zawi 
iaiacymi do portu handlowe­
go w stolicy Tailandii dostar­
cza sie pod pozorem zwykłych 
towarów amunicje i inny 
sprzęt wojskowy w ilości prze­
ciętnie 500 ton ndesiecznie.

Rada Rewolucyjna Ludu 
Kampuczy. podkreśla memoran 
dum. wielokrotnie przeiawiala 
dobra wole i wyrażała goto­
wość rozpoczęcia rozmów w ce 
lu omówienia posunięć, które 
przyczyniłyby sie do zlikwido­
wania napięcia na granicy i 
lozwiazania innych problemów, 
takich np, łak problem uchodź­
ców kampuczańskich. znałdu- 
łacvch sie w Tailandii. a także 
sprawę formuły rozmów, be- 
dacei do przyjęcia w obecnej 
sytuacji, kiedy Kampucza i Tai 

wyróżnienia uznano m. in.: 
orkiestrę dętą Zespołu Szkół 
Zawodowych w Ostrowie Wiel 
kopolskim.

W uroczystościach zakończę 
nia VII Harcerskiego Festiwa 
lu Kultury Młodzieży Szkolnej 
„Kielce 80” wzięli udział: kie 
równik Wydziału Organizacji 
Społecznych, Sportu i Turysty 
ki KC PZPR — Ryszard Bryk, 
członkowie kierownictw Wy­
działu Kultury KC PZPR, Mi 
nisterstwa Oświaty i Wychowa 
nia oraz ruchu harcerskiego, 
gospodarze- woj. kieleckiego.

PAP

Do swych ośrodkó^y zapraszają 
również: Zespół Opieki Zdrowot­
nej Poznań-Jeżyce (tel. 420-35) — 
do Zakopanego 16—29 sierpnia i 
15—28 września, do Karpacza 1—14 
września i 16—29 września oraz 
do Świnoujścia 30 sierpnia — 12 
września, Fabryka Samochodów 
Rolniczych (tel. 741-47) — do Za­
kopanego 21 sierpnia — 3 wrze­
śnia, do Gudowa 17—30 sierpnia. 
Piaseczna 15—29 sierpnia i Linaw 
na 16—29 sierpnia, Przedsiębior­
stwo Przemysłu Chłodniczego 
(tel. 20-35-81) — do Stęszewa li*—28 
sierpnia, Przedsiębiorstwo Rtfbót- 
Telekomunikacyjnych (tel. 676-041). 
do Świdra koło Warszawy 17—30 
sierpnia.

Można również pojechać do o- 
środków: Zjednoczenia Technicz­
nej Obsługi Rolnictwa (tel. 575-91) 
— Okoniewy w Borach Tuchol­
skich 16 sierpnia — 1 września, 
Wojewódzkiego Związku Kółek 
Rolniczych (tel. 460-01) — Świno­
ujście, Grzybowo, Kołobrzeg i 
Sianorzęty 30 sierpnia — 12 wrze 
śnia, Krynica Górska — 1—14 wrze 
śnia i 16—29 września Pola­
nica 27 sierpnia — 9 wrze­
śnia, Szklarska Poręba 5—18 
września. Przedsiębiorstwo Spe­
dycji Krajowej (tel 656-21) zapra 
sza do Skorzęcina 17—30 sierpnia.

Dodatkowe informacje można 
otrzymać telefonując pod wymie­
nione wyżej numery lub do 
„Banku”, tel. 696-525.

Według informacji ośrodka, 
Mengele obecnie jeździ po ca 
lej Ameryce Południowej z 
kraju do kraju, bowiem zie­
mia pali mu się pod nogami i 
coraz trudniej jest mu znaleźć 
kryjówkę, tym bardziej, że 
za udzielenie informacji o 
miejscu jego pobytu Wiesen­
thal wyznaczył nagrodę w wy 
sokości 50 000 dolarów. Menge 
le, który do 1959 roku miesz­
kał w Argentynie, a później w 
Paragwaju, w sierpniu 1979 
roku musiał opuścić ten kraj, 
ponieważ Wiesenthal był już 
na jego tropie. Od tego czasu 
przebywał m. in. w Chile.

PAP 

landia ieszcze nie nawiązały 
stosunków dyplomatycznych.

Niestety Tajlandia do teł po- 
r/ odmawia rozpoczęcia roz­
mów a iei negatywna reakcia 
na oropozYcie konferencii mi­
nistrów spraw zagranicznych 
Kampuczy. Wietnamu i Laosu, 
która obradowała w lipcu w 
Wientiane. świadczy o tym. że 
Bangkok nie pragnie rozwią­
zania istniejących problemów.

Tałlandia domaga sie posza­
nowania swei niezależności, su 
werenności i integralności te- 
rytorialnei. lecz jednocześnie 
coi az ściślej wiaże sie z chiń­
ska polityka naruszania suwe­
renności innych państw, zwła­
szcza Kampuczy. podkreśla do 
kument kamouczańskiego MSZ 
Stanowisko takie przynosi 
szkodę nie tylko samel Tailan^ 
dń. lecz także iest sprzeczne z 
interesami pokoju i stabilizacji

PAP

50 rocznica „Daru Pomorza”
Nowa moneta

20-złotowo
Narodowy Bank Polski woro 

wadza do obiegu z dniem 4 sier 
nnią 1980 r. monete okoliczno­
ściowa miedzionigłowa o nobli 
nale 20 złotych, z sylwetka ża­
glowca „Dar Pomorza”, upa­
miętnia iaca 50-ta rocznice służ 
bv tego statku szkolnego.

Monetę wykonano według 
projektu artysty rzeźbiarza Sta 
nisławy Wątróbskiej.

■Wielkość emisji iest ograni­
czona. (PAP)

Junta z La Paz 
zrywa stosunki 

z Nikaraguą
W La Paz podano oficjalnie 

do wiadomości, że iunta woj­
skowa Boliwii postanowiła zer 
wać stosunki dyplomatyczne z 
Nikaragua. Generał Garcia Me 
za uzasadnił to koniecznością da 
nia nauczki tym którzy wtrą­
cam sie w wewnętrzne sprawy 
kraju. Junta — Doinformowa­
ne w La Paz — nie zamierza 
tolerować obcej interwencji.

..Ingerencja” Nikaragui Dole 
ga na tym, że wraz z większo­
ścią naństw amerykańskich do 
tcDiła ona. lak wiadomo, woj­
skowy zamach stanu w Boli­
wii. Zamach ten ooteoiły także 
wszystkie (z wyjątkiem Boli­
wii) państwa członkowskie Pak 
tu Andyjskiego, tj. Peru. Węne 
zuela, Kolumbia i Ekwador. 
Junta generała Garcii Mezy 
wybrała Nikarague, oonieważ 
nie ukrywa on. swej niechęci 
do krajów demokratycznych i 
Dostępowych. (PAP)

Towar, którego chce klient

Na czym zarabia producent
Warunki, w których reali­

zujemy plany społeczno- 
gospodarczego rozwoju 
kraju, nie są łatwe. Dlatego 

oszczędne i racjonalne działa­
nie we wszystkich sferach gos 
podarki narodowej musi być 
.praktyką dnia codziennego.

Zobowiązuje to przede wszy 
stkim przemysł do niezwykle 
oszczędnej gospodarki surow­
cami i materiałami. Szukania 
wszystkich dotępnych dróg 
dla zastąpienia importu tym, 
czym dysponujemy w kraju. 
Jest wiele inicjatyw świadczą 
cych o mądrych i przemyśla­
nych działaniach w tym kie­
runku. Ale są też przykłady 
marnotrawstwa, gromadzenia 
nadmiernych zapasów, niewy­
korzystywania możliwości za­
stępowania materiałów, kupo­
wanych za dewizy, równorzęd 
nymi rodzimego pochodzenia, 
rozrzutnego gospodarowania 
energią. Wiele też strat pono­
si gospodarka z tytułu gpdzin 
nie przepracowanych bez u- 
sprawiedliwienia.

Polski dla 
cud zoz iemców

Od kilku lat, w okresie waka­
cyjnym, Uniwersytet Jagielloński 
prowadzi kursy kultury i języka 
polskiego dla cudzoziemców. W 
trakcie zajęć nauczyciele szkół 
średnich, wyższych I polonijnych 
poznają historię naszego kraju, 
uczą się języka polskiego, u- 
czestniczą w licznych wyciecz­

kach.
Na zdjęciu — jedna z grup 
uczestniczących w tegorocznym 

kursie zwiedza Kraków.
CAF — fot. M. Sochor

Dla kraju i na eksport

Druga skóra na grzbiet
Futra zwierząt chroniły 

przed chłodem naszych 
praojców, bo innych o- 

kryć nie znali, ale chopiaż z 
biegiem wtóków zaczęto je za­
stępować tkaninami z wełny 
i bawełny, futrzane okrycie 
przetrwało'. Wprawdzie nie ja 
ko podstawowe, ale niezawodu 
ne zimą, zawsze modne i ele* 
gandkie. Gdyby nie specjalna 
hodowla zwierząt futerkowych 
człowiek nie mógłby się odzie 
wać w drugą skórę, a tak — 
ma ich wybór stosownie do 
zasobności kieszeni i upodo­
bań: lisy, norki, tchórzofretki, 
nutrie czy zwykłe króliki. Po­
pyt przewyższa jednak podaż.

W ostatnich latach skórki 
futerkowe zaliczane są do pol­
skiej specjalnoiści eksportowej. 
Centrala Handiu Zagraniczne­
go „Skórimpex” jest głównym 
ich dostawcą za granicę, gdzie 
ostatnio dużym powodzeniem 
cieszą się nutrie, tak zwane 
szafiry grenlandzkie. Naszym 
ważnym kontrahentem w tej 
dziedzinie stały się wysoko 
rozwinięte kraje kapitalistycz­
ne.

Rozwój hodowli zwierząt fu 
terkowych fest więc z handlo 
wego punktu widzenia zjawis 
kiem jak najbardziej pożąda­
nym. Wielkopolska uważana 
jest w tej hodowli za potenta­
ta krajowego.

Oddział Krajowej Spółdziel 
ni Hodowców Drobnego In­
wentarza w Poznaniu, działa­
jący na terenie województw: 
kaliskiego, konińskiego, lesz­
czyńskiego, pilskiego i poznań 
skiego pod względem wielko­
ści stadia podstawowego lisów 
i norek zajmuje pierwsze miej 
sce, zaś pod względem wyni­
ków ekonomiczinych — drugie 
po oddziale gdańskim. Poz­
nański oddział skupia w Wiel- 
kopolsce ponad 1500 hodow­
ców, zaopatrując ich w mate­
riał hodowlany, karmę dla 
zwierząt, świadcząc pomoc 
zootechniczną i weterynaryjną.

Kiedyś zwierzętami futer-

Dokuczają nam braki nie­
których towarów na rynku. 
Narzekamy na tracenie czasu 
w kolejkach. Warto jednak u- 
ważnie przyjrzeć się sprawie. 
Zapytać —• dlaczego tak się 
dzieje?

Prawa rynku wymagają, by 
przyrost produkcji) był wyż- 

śzy od przyrostu funduszu 
plac. Odwrócenie tych propor 
cji — to właśnie zakłócenie 
równowagi rynkowej. Od lat 
występuje zjawisko szybszego 
wzrostu funduszu płac od wzro 
stu produkcji. Tę niekorzystną 
tendencję pogłębia brak dys­
cypliny w polityce zatrudnie­
nia. Sięgnijmy jeszcze raz do 
statystyk. W ciągu pierwszych 
4 miesięcy bieżącego roku plan 
zatrudnienia przekroczony zo­
stał w 'skali kraju o blisko 
80 000 osób, a wzrostowi pro­
dukcji w przemyśle o 7,8 pro 
cent w okresie 5 miesięcy br. 
towarzyszył wzrost wypłat z 
funduszu plac aż 0 13,3 pro­
cent.

Dyscyplinie płacowej, której

kowymi zajmowano się na o- 
gół na skalę chałupniczą; głów 
nie było to hobby właścicieli 
niewielkich działek lub dla 
starszych osób — możliwość 
dorobienia do emerytury. O- 
becpie wspomniana spółdziel­
nia (przekształcona z działają­
cego społecznie Związku Ho­
dowców Drobnego Inwentarza) 
pragnie wykorzystać rosnące 
zapotrzebowanie na futra i 
przyczynić się efektywniej do 
przypływu dewiz. Dąży więc 
nie do wzrostu liczby ferm, ale 
do umocnienia istniejących; 
przestawienia ich z amator­
szczyzny na działalność zawo­
dową.

Na przykład minimalna licz 
ba lisów w takiej fermie nie 
powinna być mniejsza niż 15 
sztuk, norek 25, tchórzofretek 
zaś 30. Nie ma zaleceń w od­
niesieniu do nutrii, (chociaż 
hoduje się ich w Wielkopol- 
sce najwięcej), ponieważ nie 
są one objęte kontraktacją, a 
fermy nie są rejestrowane. A 
chyba warto byłoby roztoczyć 
większą opiekę organizacyjną 
i nad tym kierunkiem hodo­
wli. Nutrie dominują bowiem 
w eksporcie i w roku ubie­
głym za skórki tych zwierząt 
uzyskaliśmy 60 milionów zło­
tych dewizowych, czyli cztero­
krotnie więcej niż w roku 
1975.

U wielkopolskiich hodowców 
zrzeszonych w KSHDI prze­
wagę stanowią zwierzęta mię­
sożerne; to wspomniane lisy, 
norki i tchórzofretki. Cenio­
nym rejonem hodowlanym jest 
Leszno, gdzie wprawdzie ferm 
jest niewiele, ale za to duże 
i dobre. Gniezno specjalizuje 
się w lisach, najpiękniejsze 
zaś okazy lisów srebrzystych 
i niebieskich spotkać można u 
tak wytrawnych hodowców, 
jak Stanisław Kola z Krobi 
lub Włodzimierz Szych i Ka­
zimierz Rosiński z Krotoszy­
na.

Oddział spółdzielni prowa­
dzi też dwie własne fermy li- 

celem nie jest przecież zmniej 
szenie funduszu płac, a jedynie 
opłacanie rzeczywiście wyko­
nanej pracy, musi towarzy­
szyć przestrzeganie limitów za 
trudnienia, troska o właściwe 
relacje ekonomiczne, o obniżkę 
kosztów produkcji. Niestety w 
wielu dziedzinach koszty pro­
dukcji są obecnie wyższe niż 
orzed 2 laty. Dotyczy to głów­
nie budownictwa i rolnictwa. 
W przemyśle w ubiegłym roku 
zamiast przewidywanego obni­
żenia kosztów o 0,5 procent na 
stąpił wzrost o 1,1 procent. 
Trzeba przy tym pamię­
tać. że koszty odnoszone są 
do wzrostu produkcji ogółem. 
Każde przesunięcie struktury 
asortymentowej produkcji, za 
stępowanie wyrobów tańszych 
droższymi — powoduje pozer 
ny spadek kosztów, za którym 
wcale nie kryje się obniżenie 
zużycia materiałów, maszyn i 
pracy żywej.

Dla wielu przedsiębiorstw 
jest to wygodna droga do uzy 
skania zysków. Wysiłki nie są 

sie: w Podlesiu koło Obornik 
i w Wągrowcu. Ich zadaniem 
jest dostarczanie hodowcom 
dobrych reproduktorów. Nie 
rozwiązaną dotychczas w peł­
ni sprawą jest rozbudowa 
chłodnictwa pasz dla- zwierząt 
mięsożernych na okres naj­
większej podaży karmy (pa­
dlina zwierząt gospodarskich) 
oraz zaplecza magazynowego. 
Gniezno, Krotoszyn i Wągro­
wiec mają własne małe chłód 
nie; najtrudniejsze warunki są 
w Poznaniu. Ich poprawę prze 
widuje się w przyszłej 5-lat- 
ce, obecnie zaś finalizuje sfe 
wykup obiektów po byłej brój 
lenni w Suchym Lesiie. Ma tam 
powstać magazyn pasz su­
chych i niewielka chłodnia.

O wielkości i możliwościach 
rozwoju ferm decydują nie 
tylko warunki lokalizacji lecą 
także dostatek pasz. Gdyby 
zapewnić im odpowiednie wa" 
runki przechowywania, nie by 
loby problemu z wykarmie- 
niem znacznie większej liczby 
zwierząt futerkowych. Wyko­
rzystuje się do tego celu 
wszelkie odpady mięsno - ryb 
ne z ubojni i przetwórni, ale ich 
magazynowanie wymaga — 
jak wiadomo — niskich tem­
peratur.

Pomimo wielu jeszcze nie­
domogów natury -organizacyj­
nej hodowla zwierząt futerko 
wyah wykazuje tendencje roz 
wojowe, co jest zjawiskiem 
wielce pozytywnym. Popyt n< 
skórki nie maleje mimo zmie­
niającej sie mody, a zatem są 
w cenie. Uzyskiem dewizo­
wym nie można pogardzić. 
Jak-informuje kierownik dzia 
lu zaopatrzenia i zbytu Odidzia 
lu KSHDI w Poznaniu — Ry­
szard Pawlaczyk, w roku 1955 
wyprodukowano w Wielkopol- 
sce ponad 50 000 skórek i ma 
teriału hodowlanego, w roku 
1979 prawie 81 000, zaś plan 
na rok bieżący to wzrost do 
96 000 sztuk.

ZOFIA DOHNKE 

koncentrowane na likwidowa­
niu marnotrawstwa, doskona­
leniu technologii, na oszczęd­
nym gospodarowaniu, ale na 
dostarczaniu towarów droż­
szych.

Podmiany asortymentowe to 
jedna strona medalu. Innym 
wybiegiem niektórych, produ­
centów jest pojawienie się po- 
zanianowei produkcji .dóbr za­
opatrzeniowo - inwestycyj­
nych dla zakładów bardzo ko­
rzystnej, ale wobec zmniejsze­
nia programu inwestycyjnego 
zbędnej w takich rozmiarach w 
jakim ma to miejsce.

Poprawa relacji ekonomicz­
nych wynikających z tych za­
biegów nie ma pokrycia w 
efektach rzeczywistych. 
Owszem, wiele przedsiębiorstw 
dzięki temu może wykazać 
obniżkę kosztów przypadają­
cych na jednostkę wartości w 
stosunku do ub. roku. W iste- 
cie jednak tak pomyślana pro 
dukcja jest manotrawstwem 
Drący ludzkiej j materiałów.

Efektywność autentyczna wy 
rażać się musi produkcją po­
trzebną, dobrą, na którą czeka 
ją nabywcy w kraju, ze sprze 
dążą której nie będzie kłopoty 
za granicą.

KRYSTYNA BOBECKA
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Dominik*

* * Gąsawie, niedaleko Gniez 
na, spotkanie polskich książąt 
dzielnicowych: Władysława Las 
konogiego, Henryka Brodatego, 
Leszka Białego i Konrada Mazo 
wieckiego, którzy przybyli na 
zjazd w otoczeniu swoich ksią­
żęcych dworów.

Tutaj zasadzkę przygotowali 
im: wypędzony z Wielkopolski 
Władysław Odonic-Plwacz i je­
go sojusznik — pomorski ksią­
żę Świętopełk. Napad odbył się 
24 listopada 1227 nagle, a zasko 
czenie książąt w Gąsawie było 
kompletne.

Niektórzy z nich zażywali aku 
rat kąpieli w łaźni. Tak było z 
Leszkiem Białym. Ledwie zdą­
żył z łaźni wyskoczyć i dopaść 
konia... Ale nasłani wojacy Swię 
topełka popędzili za nim i na po 
lach przyległych do Jeziora Bi­
skupińskiego — zabili go.

Walka w Gąsawie była krwa­
wa. Zginąłby wówczas i Henryk 
Brodaty, lecz uchronił go od 
śmierci rycerz z jego dworu. 
Skończyło się na kilku ranach 
księcia.

Zabójstwo Leszka Białego spo 
wodowało w Polsce niemało za 
mieszania. Władysław Odonic

13.50 Tu Studio Stereo; 14.45 Ka­
pele lubelskie; 15.05 „W Jeziora­
nach”; 15.40 Książki, do których 
wracamy: „Nad Niemnem” — frag 
ment pow.; 16.05 „Nasz dom” — 
Rodzina p. Suchockich; 16.25 Aud. 
informacyjna o kursie jęz. angiel 
skiego; 16.40 Z taśmoteki spike­
ra; 17.15 Publicystyka zagranicz­
na; 17.55 Radio i telewizja od 
kuchni; 13.25 Kalejdoskop nauki 
— Temperament; 19 Ekonomis na 
co dzień — Czy możemy ekspor 
tować usługi; 19.30 Jam session; 
20.15 Koncert symfoni zny z na­
grań płytowych Orkiestry Fila­
delfijskiej; 22.08 D. Szostakowicz 
— Preludia i fugi z cyklu: 24 Pre­
ludiów i fug na fortepian op. 
37; 22.15 Rozmowy o filozofii —
„Nie ma tego w umyśle, czego nie 
było w zmysłach” — Locke; 22.35 
Przymiarka do przyszłości — 
„Elektronika w elektroakustyce”; 
22.50 B. Bartok gra utwory z „Mi 
krokosmosu”.

Protazego

Słońce: 1.18—20.38

SIERPIEŃ

4
Poniedziałek

Nieczynne

O KINA
CHODZIEŻ Noteć: „Taczanka z 

Południa” (rądz.)
JAROCIN: „Chiński ayndrom” 

(amer.)
KALISZ Kosmos; „Hair” (ame­

rykański); Stylowe: „Godziny gro­
zy” (ang), „Zabójstwo chińskie­
go maklera” (amer.); Syrena: 
..Mroczny przedmiot pożądania” 
(fr.-hiszp.), „Przygody Calineczki” 
(jap.)

KONIN Górnik: „Ryzvkant” 
(amer.), „Brat kata” (NRD), 
„Dwaj ludzie z miasta” (fr.)

KOŚCIAN: „Pierwsza miłość” 
(wł.-fr.). „Powrót Robin Hooda” 
(ang.)

KROTOSZYN: „Znachor” i „Pro­
fesor Wilczur” (poi.)

LESZNO: „Ulzana, wódz Apa­
czów” (NRD), „Rewolwer” (wł,).

PIŁA Iskra: „Dziedzictwo” (an­
gielski)

PNIEWY: „Kung-fu” (poi.)
SZAMOTUŁY: „Szatan z VH 

klasy” (poi.), ..Szalone dni” (jug.)
ŚREM Słonko: ..Obcy-8 pasażer 

„Nostromo” (ang.k „Burza na 
wyspie” (jjol.)

TRZCIANKA: „Odbicia światła” 
(czech. >

TUREK: „Cudowni mężczyźni z 
korbka” (czech.)

WSCHOWA: „Ballada dla ban­
dyty” (czech.)

RADIO

PROGRAM I: 8 Sygnały dnia: 
9 Lato z Radiem; 11.40 Tu Radio 
Kierowców; 12.25 Mozaika pol­
skich melodii T 13.01 Przeboje na 
wakacje; 13.25 Nowe nagrania: Z. 
Namysłowskiego: 13.40 Kącik me­
lomana: 14 Studio „Garna” 16 Tu 
Jedynka: 17.30 Radiokurier: 18
Tu Jedynka c.d.; 18.33 Konc. ży­
czeń; 10.15 Z telewizyjnej pięcio­
linii; 19.40 Z festiwalowych estrad; 
20.03 Siadem naszych interwencji; 
20.10 Popularne nagrania wybit­
nych wokalistów: 20.35 Goście na­
szych estrad; 21.15 Przeboje trzech 
pokoleń: 22.23 Magazyn kultural­
ny Pr. I. 23 Wita Was Polska — 
magazyn słowno-muzyczny.

Wiadomości: 0.01, 1. 2. 3. 5. 10. 
11. 12.05. 15. 19. 20 . 21. 22.

PROGRAM II: 8.35 Dialogi i zbli­
żenia: 9.30 — My 80; 9.40 Tu Ra­
dio — Moskwa; 10 Wspominamy 
debiuty — z M. Nowakowskim 
rozmawia W. Terlecki; 10.30 Z 
nagrań A. Tatuma: 10.40 Sprawy 
rodzinne: 11 Wakacje melomana 
(I); 11.35 Postęp, dom. nowoczes­
ność: 11.45 Muzyka spod strzechy; 
12.05 Tańce kompozytorów pol­
skich. 12.25 Wakacje melomana 
31): 12.55 „Tyle z tego masa” — 
Budka Suflera: 13 Dobre, ale ma­
ło: 13.10 R. Wagner — fragmenty 
z opery ..Holender Tułacz”? 13.36 
Ze wsi 1 o wsi: 13.51 Koncert 
Chóru PR i TV we Wrocławiu; 
14.10 Wiecej. lepiej, nowocześniej; 
14.25 Muzyka Franciszka Schu­
berta- 15.20 „Wakacje na własny 
rachunek”: 16 Nowości radiowego 
studia: 16.10 Muzyka polska ubieg­
łego stulecia: 16.40 ..Dom nod żag­
lami” — fragm. książki K Ba­
ranowskiego- 17 Blaski i clenie 
muzyki jazz-rock; 17.20 Notatnik 
kulturalny; 17.30 Portret pisarza 
— Guy de Maupassanta: 18 „Pola­
cy laureatami międzynarodowych 
konkursów muzycznych”; 18.25 
Plebiscyt Studia „Gama”- 18.40 
Radiowe spotkania: 19 Radiowy 
Leksykon Smyczkowców; 20 Sal­
do Panie Dyrektorze „Kontrapunk 
ty” — tygodnik o muzyce XX 
Wieku: 21.40 Luigi Boccherinl IV 
Kwintet fortep. d-moll op. 57; 
22 Jarmark cudów nr 254- 23 Listy 
do pozostałych — aud. poświecona 
E. Stachurze; 23.35 Co słychać w 
świecie; 23.40 Jazz na dobranoc

Wiadomości: 4.30. 5.30. 6.30. 7.30. 
8.30. 1130. 18.30. 13.30. 21.30. 23.30.

PROGRAM III: 8.05 Za kierow­
nicą; 3.40 Kiermasz płyt wytwór­
ni Melodia: 9. ..Śmierć po irlandz- 
ku” ode. now.; 9.10 Mała poranna 
muzyka: 9.45 Dyskoteka nod gru­
szą; 10.35 Dyskoteka pod grusza 
(II): 11 Z Trójką w świat: 11.30 
Bluesy Dave’a Brubecka; 12 Eks­
presem przez świat: 12.05 W to­
nacji Trójki: 13 Powt. z rozryw­
ki. 13.50 ,.622 upadki Bunga” — 
ode now.; 14 W tonacji Trójki — 
ez. II; 15.05 Kilka spojrzeń na 
„Cztery porv roku” Vivaldiego: 
16 Wakacje ze swingiem- 16.40 A. 
Baumgardten — szkic do portretu: 
17.05 Muzyczna noczta UKF- 17.40 
Odkurzone przeboje: 18.10 Polity­
ka dla wszvstkich- 18.30 Czas re­
laksu: 19 Pow. w wyd. dźw. J. 
Putrament — „Rzeczywistość”: 
19.35 Onera: G. Pucciniego - 
„Turandot”: 19.50 „Śmierć do ir- 
iandzku” ode. now.- 20 60 minut 
na godzinę,; 2i Zapomniane kon­
certy fortepianowe — G. P Plat- 
]i Koncert A-dur; 22.08 Gwiazda 
siedmiu wieczorów zespół Roxy 
Musie: 22.15 Trzy kwadranse jaz­
zu — aktualności — magazyn: 23 
Drugie narodziny wiersza; 23.05 w 
tonacji Trójki; 24 Miedzy dniem 
a snem.

Wiadomości: 6.15. 7. 8. 10.30. 12. 
16. 17. 19.30 . 22.

PROGRAM IV: 8 J. P. Rameau: 
I Koncert c-moll zc zbioru „Pie 
ces do clavecln en concert”; 8.10 
Estrada przyjaźni: 8.35 Ginące za 
wody — „Tkactwo”; 8.50 Graj 
kapelo: 9 Wędrujemy z piosen­
ką; 9.25 J. Brahms — Kwin‘et 
h-moP op. .115; 10 Jęz. angielski; 
10.15 „Tyle samo prawd, ile 
kłamstw” — śpiewa I. Trojanow­
ska; 10.20 Teatr Baśni: „Za gó­
rami- za lasami”; 10.50 Temat 
w trzech wersjach; 11 „Jak fo­
tografować’”; 11.1S „Pierwsza 
pomoc” — „Zatrucia pokarmowe”; 
11.35 Śpiewa I. Nowe (stereo): 
12.05 Czas dobrych gospodarzy; 
18.45 Giełda płyt (stereo); 13 1

Leszczyńskie

Sierpy i kosy pomocne 
przy żniwach groszkowych

Kiedy 3 lipca dojrzały pierwsze, najwcześniejsze odmiany 
zielonego groszku, zakontraktowanego przez Zakłady Prze- 
twórsłwa Owocowo-Warzywnego w Pudliszkach (Leszczyń­
skie), sytuacja na plantacjach wyglądała groźnie. Nie koń­
czące się deszcze wprawdzie korzystnie wpłynęły na ilość 
i jakość groszkowego ziarna, ale uczyniły pola zdradliwymi 
grzęzawiskami. W następnych dniach było coraz gorzej. 
Tymczasem mijał agrotechniczny termin zbioru. Nie było 
mowy o tym, żeby ciężkie, kilkunasto tonowe kombajny grosz­
kowe mogły wjechać na plantację. Ręczny zbiór z 1300 hek­
tarów był niepodobieństwem, zresztą i ludzie wpadali w bło­
to do pół łydki. Wydawało się, że tegoroczny groszek trzeba 
będzie spisać na straty. Plantatorzy — z kombinatów PGR 
Puddiszki, Gola i Góra — nie załamali jednak rąik.

Gdy próby wjechania na mniej podmoknięte plantacje 
i tak skończyły się ugrzęźnięciem maszyn, wyciągnięto je 
gąsienicowymi, ciągnikami na skraj pól i zamieniono kom­
bajny na stacjonarne młocarnie, do których dowożono lub 
donoszono łodyki ze strąkami. Gdzie nie wjechały kosiarka, 
szli ludzie z kosami i sierpami; gdzie nie wystarczyły dwa 
ciągniki do wyciągnięcia przyczepy załadowanej grochem, 
podłączano trzeci traktor. Taką metodą w najbardziej mo­
krych dniach lipca udało się zebrać 400 hektarów najwcześ­
niejszych odmian. Jakościowo ten groszek był bardzo do­
bry — wiadomo, wilgoć sprzyja świeżości. Jedynie później­
sze odmiany, zwłaszcza te zbierane obecnie, które zbyt długo 
pozostawały w kontakcie z mokrym podłożem, plonują sła­
biej. część strąków zaschła, bo nie miała czym oddychać. 
W sumie, choć groszkowe żniwa wokół Pudliszek jeszcze się 
nie skończyły, ocenia się, że zbiór będzie dwukrotnie więk­
szy niż w suchym, niekorzystnym roku ubiegłym.

Trudne warunki obioru sprawiają, że koszty są wyższe od 
planowanych — maszyny mniej wydajne, więcej ^używają 
paliwa, taśmy przerobu groszku w „Pudliszkach” pracowały 
w niektóre dni na pół obrotów. Fabryika zanotowała straty 
w dobowej produkcji trudne do odrobienia: jedna doba 
kampanii groszkowej daje na pełnych obrotach 6—7 milionów 
złotych wartości produkcji, a po sezonie można „przerobić” 
najwyżej za milion złotych na dzień.

Najwięcej emocji i trudów przeżyli jednak-w tegorocznej 
kampanii groszkowej producenci tej smacznej rośliny. Naj­
wyższy ał^ał miał kombinat PGR Pudliszlki, na jego polach 
było też najwięcej wody i najdłużej nie chciała ona spłynąć. 
Najwyższe plony osiągnął kombinat PGR Góra — do 3,3 to­
ny z hektara, tylko niewielka część plantacji wypadła — 
np. w kombinacie Góra, gdzie 28 hektarów zalała Barycz. 
W sumie groszkowe żniwa nie wypadły źle i groszku konser­
wowego po tym sezonie nie powinno zabraknąć. Tylko żni­
wiarze długo bada czuć odciski na dłoniach od sierpów, któ­
rymi musieli zastąpić kombajny, (tt)

Poznańskie

Automatycznie lecz jednostronnie
Jak poinformował Wojewódz 

ki Urząd Telekomunikacyjny w 
Poznaniu, kilka dni temu, 
po zainstalowaniu nowych i 
rozbudowie już istniejących 
urządzeń telekomunikacyjnych, 
uruchomiono automatyczne po 
łączenie telefoniczne z Nowe­
go Tomyśla do Poznania. Kos-

<T7 roku 1227 odbyło się w 

trzyna Wlkp., Lubonia. Mosi­
ny. Swarzędza i Tamowa Pod­
górnego.

Jest to jednak połączenie jed 
nostronne gdyż abonenci, zwy 
mienionych miast nie mogą au 
tematycznie łączyć się z No­
wym Tomyślem, (ahe)

Z archiwalnych zapisków

Zabójstwo nad jeziorem
skorzystał z zatargów Laskono- 
giego z Konradem Mazowieckim 
oraz Henrykiem Brodatym o spa 
dek bo Leszku Białym i nagłym 
napadem opanował Wielkopol­
ską. Laskonogi wydał wówczas 
Odonicowi' bitwę i wziął go do 
niewoli, lecz już rok 1229 przy­
niósł Plwaczowi triumf. Oto wy­
dostawszy się z niewoli, Odonic 
wypędził Laskonogiego z jego 
księstwa. Ten, sterany latami i 
długimi walkami, zmarł w roku 
1231. Plwacz stał się tedy niepo 
dzielnym panem Wielkopolski.

Rządy swoje umacniał twar­
dą ręką, co nie spodobało się 
rycerstwu wielkopolskiemu, któ­
re w roku 1233 zorganizowało 
się przeciw niemu i wezwało na 
pomoc Henryka Brodatego. Odo 
nic wyszedł z tej opresji zwycię­
sko, a książęta śląscy: Henryk 
Brodaty i jego syn, Henryk Po­
bożny musieli uznać nienaruszal 
ność Wielkopolski i władzę w 
niej Plwacza.

Nie na długo. Bo oto w roku

Wiadomości: 6.40, 12, 15, 16, 22.55

| TELEWIZJA |
9.00 — Teleferie — w programie: 

„Złoto rozbitków”, z serii 
„Niezwykła piątka” — ang. 
film przygodowy (kol.);

15.55 — Obiektyw;
16.15 — Dziennik- (kol.);
16.30 — „Wakacje w kręgu ro­

dziny” (kol.);
17.20 — „Ocalić od zapomnienia”

— „Opowieść o wytrwałych” — 
reportaż o społecznych opieku 
nach zabytków w naszym kra­
ju;

17.40 — „Gołąbeczka”. ode. IV 
(ostatni) radź, filmu obyczajo­
wego (kol.);

18.50 — Dobranoc (kol.);
19.00 — „Echa stadionów” — echa 

XXII Olimpiady (kol.);
19.30 — Dziennik (kol.);
20.10 — Teatr Telewizji — Jerzy

Konińskie

Międzynarodowy obóz harcerzy

W ośrodku konińskich har­
cerzy w Mikorzynie (Koniń­
skie) zorganizowano międzyna 
rodowy obóz młodzieży. Są tu 
pionierzy z Bułgarii, Czecho­
słowacji i Węgier oraz gospo­
darze. Jest ich razem 175. „Mai 
ta 80”, czyli Międzynarodowa 
Akcja Letnia zapewnia atrak 
cyjny program i dobry wypo 
czynek.

Uczestnicy „Malty” chcą po 
znać nasz kraj. Byli więc już 
m. in. w Trójmieście, War sza

„Lekcje" folkloru 
zbqszyńskiego

Od ubiegłego roku Gminny 
Ośrodek Kultury w Zbąszyniu 
(Zielonogórskie) działa w no­
wych przestronnych pomiesz­
czeniach. Jest wśród nich sa­
la widowiskowa dla 400 osób. 
Latem tutaj właśnie odbywa­
ją się imprezy rozrywkowe dla 
wczasowiczów. Proponuje się 
im różne formy spędzenia cza­
su — począwszy od koncertów 
zespołów estradowych a skoń­
czywszy na poznawaniu folklo 
ru. Na tegoroczny sezon turys­
tyczny przygotowano przedsta 
wienie „Wesele w Przyprosty- 
ni”. będące także swoistą lek­
cja regionalnych pleśni 1 tań­
ców. "

W Ośrodku Kultury działała 
z rozmachem amatonzy-plasty- 
cy oraz powołana niedawno — 
no kilkuletniej przerwie —sek 
cia teatru lalek, (jz)

1234 Brodaty zajął Gniezno, a 
Odonic musiał przyjąć niekorzy 
stne dla siebie warunki pokoju. 
Henryk Brodaty zostawił w lewo 
brzeżnej Wielkopolsce — jako 
namiestnika — swego syna, Hen 
ryka Pobożnego.

Plwacz związał się wówczas z 
gnieźnieńskim duchowieństwem. 
Nadał m. in. specjalne przywile 
je dla miejscowego arcybiskup- 
stwa, zyskując tym sojuszników 
w walce dyplomatycznej z Hen­
rykiem Brodatym.

Ale chodziło przecież nie tyl­
ko o spór dyplomatyczny. Wal­
ki między książętami dzielnico­
wymi nie ustawały. Trwały one 
jeszcze po śmierci Odonica je­
sionią roku 1239. Całe zaś ży­
cie Władysława Odonica-Plwa- 
cza, uważającego ziemię gnieź­
nieńską za swoje dziedzictwo, 
było pasmem nieustannych 
intryg i walk o władzę w rozbi­
tej na dzielnice Polsce.

WOJCIECH STASZEWSKI

Krzysztoń: „Kamienne niebo”. 
Sześcioro przygodnych miesz­
kańców jednej kamienicy ao- 
staje zasypanych w piwnicy w 
czasie bombardowania (kol.);

71.25 — „Marszałkowska” — film 
dokumentalny o dziejach tej 
ulicy w Warszawie;

21.40 — „Aktor 1 piosenka’ — 
„Trochę pieprzu, trochę soli” 
(kol.);

22.10 — „Horyzont” — „Śmierć w 
świątyni ludu” (kol.);

22.40 — Dziennik (kol.).

PROGRAM 2

10.00 — „Gołąbeczka” — ode. IV 
radzieckiego filmu obyczajowe 
go;

11.10 — „Marszałkowska” — film 
dokumentalny;

11.25 — Studio Bis;
11.55 — Dziennik (kol.);
16.30 — Język francuski — kurs 

podstawowj’, 1. 19 (kol.);

Pionierzy z Czechosłowacji ocze 
kują gości w dniu, w którym by 
li gospodarzami „Malty 80" w 

Mikorzynie.
Fot. —R. Fórmanek

wie, Krakowie, Oświęcimiu i 
Wieliczce. Każda z grup przy 
gotowała swój „narodowy 
dzień” wypełniony imprezami 
kulturalnymi, spotkaniami i 
degustacją specyficznych po­
traw. (woj)

Pilskie

Grzybów jak mrówek w niektórych 
rejonach Puszczy Noteckiej

Okres grzybobrania jest pracowity dla. załóg Pilskiego 
Przedsiębiorstwa Produkcji Leśnej „Las” i . przetwórni 
WZSR. W Pilskiem jest pięć takich placówek: w Jastrowiu 
i Czarnkowie („Lasu”) oraz w Mirosławcu, Złotowie i Draw­
skim Młynie (WZSR).

— Do końca lipca stwierdza dyrektor PPPŁ „Las”, Marian 
Sidorski — nasze punkty skupu, zlokalizowane na skrajach 
lasów oraz w śródleśnych miejscowościach, skupiły 30 ton 
jagód. 158 ton kurek, 29 ton podgrzybków, 2 tony borowi­
ków i nieco koźlaików. Do punktów skupu WZSR trafiło na­
tomiast 21 ton jagód, 54 tony kurek, 13 ton podgrzybków 
i 5 ton borowików. Bardzo dużo jest kurek, ą ®ta® innych 
grzybów — między innymi borowików wskazuje, że w naj­
bardziej plennej fazie wysypu także będzie ich obfitość. 
Kurki w stanie świeżym w znacznej części są eksportowa*  
n« d© krajów Europy zachodniej. Sporo grzybów praetwa*  
rzą się też na lólatnki i marynaty.

Gdzie grzybów jest najwięcej? Miłośnikom grzybobrania 
można polecić borowikowe lasy w “Puszczy Noteckiej, Bo­
rach Kubańskich i na Wale Pomorskim. W okolicach Człopy 
i Tuczna, a także Piły, jest natomiast sporo kurek. (wis)

Ratownicy wodni
gościli kolegów 

z Holandii i RFN
W kilku ostatnich latach nad 

licznymi akwenami w Pilskiem 
powstały wzorcowe stanice ratow 
nictwa wodnego. Stale też zwięk 
Sza się liczba tych, którzy czuwa 
ją nad bezpieczeństwem kąpiących 
się.

Między innymi te fakty spowo 
dowały, że działalnością Wodnego 
Ochotniczego Pogotowia Ratowni­
czego w Pilskiem zainteresowali 
się działacze takiego ratownictwa 
z Holandii i Republiki Federalnej 
Niemiec. Pod koniec lipca prze 
bywała w województwie pilskim 
2S-osobowa grupa działaczy i ra­
towników z tych krąjów. Pod­
czas trzydniowego pobytu goście 
zwiedzili stanice w Kobylcu i 
Chodzieży oraz zapoznali się z me 
todaml szkoleniowymi oraz osiąg­
nięciami WOPR. Odbyła się tak­
że pożyteczna wymiana doświad­
czeń. (wis)

odpówiatlamy
Z. Nowakowski, Leszno. — List 

przekazaliśmy do Kombinatu Bu­
downictwa Komunalnego w Po­
znaniu, ul. Prusa 3, który udzie-i 
odpowiedzi. (1784)

Czytelniczka z Konina. — O ta­
kim sposobie nic nam nie wiado­

STUDIO BIS, w tym:

17.05 — Muppet show — Charles 
Aznavour;

17.30 — Gość S-Bls — „O czym 
piszą ludzie starsi”;

17.40 — „i tyli długo i szczęśliwie” 
— rep. filmowy;

17.50 — Gość S-Bis — „Starość 
przed telewizorem”;

18.05 — Śląski blues — rep. 111- 
. mowy;

18.20 — Hinduska sztuka relaksu;
18.25 — „Zawsze jeżdżą pociągi” 

— rep. filmowy;

21.25 — Wiersze na dobranoof
21.30 — „Kaprysy Łazarza” poi 

skl film fab.

„GŁOS WIELKOPOLSKI**, przedstawiciele w województwach 
KALISZ: Zofio Pacewicka, ul Kazimierzowska 4, lei 736-89 
KONIN: Wojciech Plutowskł, pi. PZPR 1, lei. 266-67 
LESZNO- Tomasz Tatarczyk ul Sułkowskiego 32, tel 78-05 
PIŁA: Władysław Wrzask, ui. Okrzei 7a, teL 43-56

Kaliskie
W Kępnie rośnie 

Osiedle Siedemsetlecia
W Kępnie (Kaliskie) powsta­

łe spółdzielcze osiedle raszka 
niowe. rozwija sie również bu­
downictwo zakładowe.

W ubiegłym roku lokator*y  
wprowadzili sie do pierwszych 
trzech bloków przyszłego osie­
dla Siedemsetlecia. Jeśli lego 
wvkonawca Kombinat Budo­
wlany w Kaliszu — dotrzyma 
słowa, to w tym roku następ­
ni otrzymała klucze do 200 mie

Zamierza się zakończyć za 
dwa lata budowę tego osiedla 
_ 7 bloków, a w nich 380 miesi 
kań. Stanąć ma także przed­
szkole dla 120 dzieci. Planuje 
sie też wybudowanie ulicv osie 
dlowei — braci Wyderkow- 
skich. bohaterskich mieszkań­
ców Kępna.

Przedsiębiorstwo Budownic­
twa Rolniczego w Kępnie roz- 
oocznie niebawem stawiać blok 
przy ul. Świerczewskiego. W 
bliższych latach w tym rejonie 
zbuduje się jeszcze 4 bloki dwu 
dziestoczterorodzinne (z tzw. 
ułyty mieszkaniowej) dla pra­
cowników PBRol.. Rejonu Dróg 
Publicznych i Zakładu Remom 
towego Obrabiarek, (ewi)

Kto uprzątnie?

Szkoda, że na takim ładnym par 
kingu (w Ujściu w województwie 
pilskim) tak mało dba się o po- 

rządek.
Fo’ - R. Królak

mo. Najlepiej poradzić się leka­
rza. (1882)

Halina Jerzak, Leszno. — Wszy 
stkie owoce można zaprawiać W 
słoikach zakręcanych, lub wekach 
bez wody. Owoce umyć, wybrać 
zdrowe, ułożyć w słojach, zasypać 
cukrem (na słoik litrowy dwie peł 
ne łyżki cukru), zamknąć i goto­
wać w garnku na słabym ogniu 
30 minut. Z garnka wyjąć, gdy 
zupełnie ostygną. (1788) 

18.40 — Hinduska sztuka relaksu:
18.45 — „Twarzą ku niebu” — 

gram baletowy;
19.05 — Wiersze na dobrano®}
19.10 — „Teleskop”;
19.30 — Dziennik (koł.);
20.10 — Gość S-Bis — „BezpleozsA 

stwo na drodze”;
20.20 — „Frank Sinatra 1 innF’ -*  

program rozrywkowy;
21.05 — „Świadkowie”;



PRACOWNICY POSZUKIWANI
*- STARSZEGO EKSPEDYTORA
— ROBOTNIKA MAGAZYNOWEGO 

przyjmie
KOMBINAT WYDAWNICZO-KOLPORTAŻOWY

Zgłoszenia: Poznań, ul. Grunwaldzka 19 pok.’ 25.
—___________ _ 69-:B

POZNAŃSKIE ZAKŁADY DROBIARSKIE w Pozna­
niu zatrudnią zaraz do pracy w produkcji

WĘDLINIARZY - KONSERWARZY
do nowo uruchomionego Wydziału Wędlin w Zakła- 
dzie Jajczarsko - Drobiarskim w Koziegłowach 
__________ _____________ 2485-K1
USŁUGOWA SPÓŁDZIELNIA INWALIDÓW 
znaniu, ul. Kramarska ’

inwalidów
17 zatrudni natychmiast

ze wskazaniami do pracy w Spółdzielni Inwa­
lidów jak również osoby
nym.
kobiety — od 55

w wieku poprcdukćyj-

— mężczyźni 
na s t a n o v

od
lat
65 lat

W

z możliwością zarobku do 3 tys. zł miesięcznie bez 
zawieszenia prawa do pobieranej renty lub emery­
tury (Zgodnie z Zarządzeniem Ministra Pracy, Płac 
1 Spraw Socjalnych z dnia 30 kwietnia 1980 r.).

Informacji udziela: Dział Zatrudnienia Usługowej 
Spółdzielni Inwalidów w Poznaniu, ul. Klasztorna
17/18, tel. 573-91. 2419-K1

Ślusarz — spawacz od 
sierpnia potrzebny. Ko­
ścielna 54 m. 17. 36748g

Przyjmę uczniów do la­
kierni samochodowej Po­
znań, ul. Biegańskiego I 
przy Umóltowsklej, aut"-
bue 51. 40830?

Matematyk udziela kore­
petycji. Palacz, Sokoła 59
m. 20.

Kupno
37933°

Sprzedaż
Kupię dużą metalową ko 
lejkę - zabawkę. Warsza
wa 28-48-55. 2125-K2

UWAGA!
Absolwenci Liceów Ogólnokształcących

DOSKONALENIA ZAWODOWEGO 
w Poznaniu

P R Z
na

Y J M I E WAS 
2 - letnią naukę

PRAKTYCZNEGO ZAWODU

Wytnij 
tylko 
szych 
zegar

— zachowaj! Tu 
skup najróżnlej- 
starocl, ciekawy

marmurze, 
rzeźbiony

mosiądzu, w 
duży wazon 

z ornamenta-
mi, porcelanę. monety 
srebrne, sztućce, łyżki . ły 
żeczki, szczypce do ciast, 
różne kubki, talerzyki, 
papierośnicę. puderntez- 
kę, najróżniejsze naczy­
nia, chętnie z ornamen­
tami. Umińskiego 7a ni.
30 (Wilda). 37400g

Sprzedani dywan 5X1
Szpitalna 10 m. 1. 41428g

3 kompletne koła Fiata 
125p sprzedam. Oferty 
Prasa”, Grunwaldzka 19 

dla 41354g. ______
Konia 2-letniego (kia. 
sprzedam. Poznań, 
Gnieźnieńska 51. 3671

Samochody
Fiata 126p 
sprzedam 
673-278.

rocznik 1976 
tel. 671-141 

40371g
Komfortowy 
automatic 
sprzedam <

„Datsun" 
rocznik 1978
Os.

9 Nieruchomości
Sprzedam nowo wybudi 
wany dom jednorodzin­
ny Wałcz, Żeromskiego 
20. 895p
Wydzierżawię sad 12 ha 
w pełni owocujący w oo 
bliżu Poznania, poważne 
mu reflektantowi. Ofer­
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 38997g.

Zguby 0 Różne
Dnia 31 lipca zaginął % 
miesięczny hart afgańskl 
ze smyczą. Uczciwego gnt
lazcę proszę o 
dres: Ośrodek 
Rekreacji w

Malta” (obóz 
rla”).

Sportu l 
Poznaniu 

KS „Asto 
41437g

Praca 0 Nauka
Zatrudnię kwalifikowaną 
krawcową, szycie spodni, 
spódnic. Oferty „Prasa’, 
Grunwaldzka 19 dla 41427g.

Przyjmę blacharza samo 
chodowego o wysokich 
kwalifikacjach. Poznań, 
Konarzewska 11. 40859g

Szczenięta cocker spaniel 
złociste z rodowodem — 
sprzedam. Tel. 641-37 no
godz. 18. 41 138g

Gorseciarkę i uczennicę 
przyjmę. Piekary 11.

39708g

Absolwent pomaturalne­
go studium ogrodniczego 
Naramowice przyjmie 
pracę. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 36970g.

Sprzedam fabrycznie no­
wy flesz Metz 45 CT 1
tel. 221-836. 40337g

Bilard automatyczny 
sprzedam. Wałcz, ui. 
Smolna 2. 89łp

Dnia 29 lipca 1980 roku zmarł nasz były pra­
cownik

STANISŁAW SZYSZKOWIAK
Wyrazy serdecznego współczucia Rodzinie 

składają

Dyrekcja, POP, Rada Zakładowa 
oraz współpracownicy 

Zakładów Mechanicznych 
Przemysłu Papierniczego w Poznaniu

Pogrzeb odbył się w dniu 2. 8. 1980 r. na
cmentarzu junikowskim.

W czwartek, 31 llpca 1980 roku zmarł

40954?

kol. WACŁAW NOWAKOWSKI
długoletni działacz Polskiego Związku Filateli­
stów, członek Zarządu Koła Poznań-Miasto, od-

znaczony Złotą Honorową Odznaką PZF.

W pamięci poznańskich filatelistów 
nie jako zawsze życzliwy kolega.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek,

pozosta-

4 sierp­
nla br. o godz. 14.00 na cmentarzu przy ul. Lu- 
tyckiej w Poznaniu.

Polski Związek Filatelistów
Zarząd Okręgu w Poznaniu 

i Zarząd Koła Poznań-Miasto
4141Og

W dniu 31 lipca 1980 r. po ciężkich bólach 
i cierpieniach, przeżywszy lat 66, zmarła na­
maszczona Sakramentami św., moja najuko­
chańsza żona, nasza ukochana matka, teściowa 
i babunia, śp.

HELENA RAKOWSKA 
z domu Kram

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 5 bm. o go­
dzinie 15.10 na cmentarzu na Junikowie.

Pogrążona w smutku

rodzina
40981?

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
30 lipca 1980 r. zmarła nasza kochana matka, 
teściowa i babcia, śp.

MARTA WAŁĘSA
primo voto Ławniczak

Pogrzeb odbędzie się 
4 bm. o godz. 12.00 na 
Lutyckiej.

Syn, synowa 1

w poniedziałek, dnia 
cmentarzu przy ulicy

wnuczka z mężem
Prosimy o nieskładanie kondolenejl.

40969g

Dnia 31 llpca 1980 r. zakończyła swoje pra­
cowite, pełne dobroci 1 poświęcenia życie, na­
maszczona Olejami św., najdroższa żona, naj­
troskliwsza matka, teściowa, babcia, prababcia, 
bratowa, przeżywszy lat 90, śp.

ANTONINA DOMINIAK
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 4 bm. 

o godz. 10.30 na cmentarzu górczyńskim.

O bolesnej stracie powiadamiają

mąż, córka i rodzina 
Prosimy o nieskładanie kondolenejl.

Ul. Mottęgo 8 m. 2. 4137^;
MAKSI?

r Dnia 31 lipca 1980 r. zasnął w Bogu, prze- 
T żywszy lat 73, nasz ukochany mąż, ojciec, 
teść, dziadek, brat i wujek, śp.

WACŁAW NOWAKOWSKI
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 4 b;n. 

o godz. 14.00 na cmentarzu sołacklm przy ul. 
Lutyckiej.

W smutku pogrążona

żona z rodziną

Ul. Kilińskiego 8 m. 5. 40999g

4- Dnia 30 lipca 1980 r. zmarł w Bogu, uko- 
I chany nasz brat i stryj, śp.

WINCENTY SZYMKOWIAK
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 5 bm. o ga­

dzinie 14 w Poznaniu na cmentarzu na MH1’- 
stówie.

Siostry 1 rodzina

Puszczykówko, Poznań, Inżynierska Ib.

Przyjęci absolwenci skierowani zostaną 
na naukę teoretyczną do Zespołu SzkóI 
Zawodowych w Poznaniu, ul. Dzierżyń­
skiego 352/360.

Za naukę praktyczną otrzymacie wy­
nagrodzenie.

Po ukończeniu praktyki i nauki teore­
tycznej absolwenci otrzymują tytuł: Tech­
nika Mechanika.
Zgłoszenia przyjmuje:

ZDZ Poznań, ul. Kościuszki 57 
teleton: 594-86 — Kadry. 2488-K1

Używany piec gazowo-wę 
głowy, obrazy, łóżka — 
sprzedam. Ul. Kwiatowa 
14 m. 1, od godz. 18—29.

40883g

łanio sprzedam cebule 
superfrezji. Puszczykowo 
Sobieskiego 3 tel. 334.

397 42g

W dniu 28. 7. 1980 r. zmarł nagle w 54 roku 
życia nasz długoletni, ceniony pracownik 1 ko­
lega

ALEKSY KACZMAREK
Wyrazy 

składają

Zarząd,

stwa 1 m. 57.
Zwycię- 

29829g

1977Zaporożca rocznik 
sprzedam. Romuald My- 
śllcki, Trzemeszno k. Mo
gilna, Orchowska 15.

891 p

Sprzedam Wołgę starszy 
typ, stan bardzo dobry 
Poznań — Podolany, Kj 
natkowsklej 20. 35425g

Sprzedam nowe nadwozie
Fiata 126. Ściegiennego 111
m. 1. 40829g

Pilnie sprzedam Seata
850. Marchlewskiego 32B
m. 7. 41435g

serdecznego współczucia Rodzinie

Rada Spółdzielni, Rada Zakładowa, 
POP 1 współpracownicy

Chemicznej Sp-ni Pracy „Synteza”
1734-K3

Dnia 31 lipca 1980 r. zakończyła po ciężkich 
cierpieniach, swoje pełne dobroci i poświęce­
nia życie, opatrzona Sakramentami św., nasza 
najdroższa żona, mama, teściowa, babcia i pra­
babcia, śp.

MARIANNA MAJEWSKA 
x domu Tworek

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 8 bm. o go­
dzinie 11.50 na cmentarzu Junikowskim.

W smutku pogrążony 
mąż x rodziną 

Prosimy o nieskładanie kondolenejl.
Ul. Bielska 18 m. 2. 40978g

Dnia 1 sierpnia 1980 r. zmarł po długiej cho­
robie, ukochany mąż, ojciec, teść, dziadek, 
przeżywszy lat 65, śp.

JAN KISZKA
były wojskowi' Inwalida wojenny, odznaczony 
Krzyżem Virtuti Militari 1 wieloma Innymi 

medalami.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 
4 bm, o godz. 14.30 na cmentarzu w Swarzędzu 
przy ul. św. Marcina.

W głębokim bólu i smutku pogrążona 
żona i rodziną

413«4g

Dnia 1 sierpnia 1980 r. zmarł po ciężkiej cho-
robie mój najdroższy mąż, ojciec, brat, 
wujek 1 dziadek, przeżywszy lat 80

ZYGMUNT JENEK
mistrz krawiecki

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 8 bm. 
dżinie 14.00 na cmentarzu winiarskim.

W smutku pogrążona 
łona s rodziną 

Prosimy o nieskładanie kondolenejl.
Ul. Jerzego 15a m. 8.

teść,

o go-

41443?

tDnia 30 lipca 1980 roku opuściła nas dro­
ga nam

ZOSIA DREGIER
stomatolog

Żegna Ją x żalem

grono koleżanek

40945g

tW dniu 1 sierpnia 1980 r zmarł w wieku 
lat 90, nasz najtroskliwszy mąż, ojciec, teść, 
szwagier, dziadek i pradziadek, śp.

STANISŁAW SZYMAŃSKI
Pogrzeb odbędzie się we 

o godz. 13.50 na cmentarzu
wtorek, S sierpnia 
na Junikowie.

O ezym

żona

zawiadamia

s rodziną

Prosimy o nieskładanie kondolenejl.
Poznań, Dzierżyńskiego 11T m. 7. 40996g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
31 llpca 1980 r. zakończył swe pracowite 
życie, przeżywszy lat 62, mój najdroższy mąż, 

nasz najukochańszy tatuś, teść 1 dziadziuś, śp

LECH SMIEIŃSKI
emeryt PKP

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, I bm. o go­
dzinie 12.00 na cmentarzu na Mlłostowie.

W głębokim smutku pogrążona 
łona x rodziną

Autobus odjedzie sprr«d domu żałoby o go­
dzinie D.OO.
Poznań ul. Wawrzyniaka 8 m. 5. 1697-U3

Kombajn „Yistula” 1 pra
sę „Robot” dobrym
stanie sprzedam. Józef 
Tyrka, Osowo 3, 62-323 
Chwalibogowo k. Wrześ-

$ Lokale
Poszukuję pomieszczenia 
na cichy warsztat. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 41426g.

ni. 896 p

Sprzedam tanio 50 mt len 
teksu oraz kuchenkę ga­
zową. Tel. 20-02-42. 40980g

Małżeństwo, członkowie 
SM poszukuje mieszkania 
względnie pokoju z uży­
walnością kuchni na 2—3 
lata. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 36535g.

Dnia 31 lipca 1980 r. zmarł tragicznie mój 
ukochany mąż, najlepszy ojczulek, nasz syn.
zięć, brat, szwagier i wujek, przeżywszy 
34, śp.

ANTONI PRZYBYLSKI
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 5 bm. o 

dżinie 16.00 na cmentarzu na Starołęce, ul. 
toniego

lat

W nieutulonym smutku pogrążone

żona z synem 1 rodzina

41444?

Dnia 1 sierpnia 1980 r. zakończyła swoje pra­
cowite, pełne dobroci 1 poświęcenia życie, na­
sza ukochana żona, matka, teściowa, babcia, 
przeżywszy lat 73

DOMINIKA GROCZ
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 4 bm. 

o godz. 13.00 na cmentarzu sołacklm przy ul. 
Lutyckiej.

W smutku pogrążona 
rodzina

ni. Śląska 21. 41442g

Z żalem zawiadamiamy, że dnia 1 sierpnia 
1980 r. zakończyła swe tycie, opatrzona Sakra­
mentami św., nasza kochana siostra, ciocia 1 
szwagierka, przeżywszy lat 71, śp.

MARIA ANDRYSIAK
Pogrzeb odbędzie

12.30 na cmentarzu
się w środę, 8 bm. o godz. 
junikowskim.

Ul. Engla 9 m. 11.

Rodzina

41381g

tDnia 2 sierpnia 1980 r. po długich 1 ciężkich 
cierpieniach, opatrzona Sakramentami św., 
zmarła moja najdroższa żona, nasza mamusia, 

córka, siostra, szwagierka, ciocia, przeżywszy 
lat 38. śp.

JADWIGA KA2MIERCZAK 
z domu Włodarczak

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 5 bm. o go­
dzinie 15.00 na cmentarzu przy kościele para­
fialnym św. Marcina w Swarzędzu.

W smutku pogrążona

Swarzędz.
rodzina

tDnia 31 llpca 1980 r. zakończyła swe praco­
wite życie, po ciężkich oierpienlach, opa­
trzona Sakramentami. św., nasza najdroższa 

matka, teściowa i babcia

WŁADYSŁAWA ZIELNIEWICZ
■ domu Fablańska

Pogrzeb odbędzie się w środę, 8 bm. o godz.
12.00 i kaplicy ementarnej w Skórzewie.

W głębokim żalu 1 smutku pogrążeni

oórkl, synowie ■ rodzinami
Autobus odjedzle z domu żałoby o godz. 11.00

Poznań, Szamotulska 83 m. 41400?

4- Dnia 2 sierpnia 1980 r, zmarła po długich 
• cierpieniach, opatrzona Sakramentami św., 
nasza siostra, szwagierka ’ ‘

STANISŁAWA
Pogrzeb odbędzie się 5.

i ciocia, śp.

GAJEWSKA
VIII. br. • godz. 8.50

na cmentarzu junikowskim.
W smutku pogrążona 

rodzina
Prosimy o nieskładanie kondolenejl.

4- Dnia 31 llpca 1980 r. zmarła po długich 
I i ciężkich cierpieniach, nasza ukochana żo­
na, bratowa, szwagierka i ciocia, śp.

IZABELA FRANCISZCZAK
x domu Dondajewska

Pogrzeb odbędzie się w środę, 8 bm. o godz 
13.50 na cmentarzu Junikowskim.

W smutku pogrążony 
mąż z rodziną 

Prosimy o nieskładanie kondolenejl.
Ul. Umińskiego 24 m. 16. 40991g

WCZASY JĘZYKOWE 
w Zakopanem, 

1 Bukowinie Tatrz,

„lingwista-

Kraków, 
ul. Mazowiecka 29 tel 

334-72 lub 394-23 
2202-K1

Kto zauważy skradzione­
go czerwonego „Malu­
cha” POF 86-28 z rysą na 
lewych drzwiach, nr sil­
nika 7046459, podwozia 
4351006, proszony jest o in 
formacje Poznań, telefon
79-04-86. 41417g

Garażu lub skromnego o- 
grpdzenia, miejsca, oko­
lica Nehringa, Winklęra 
poszukuję. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
4G942g.

Ośrodek Kształcenia Zawodowego nr 5 
ul. Cegielskiego 1 

Zakładu Doskonalenia Zawodowego 
w Poznaniu

PRZYJMUJE ZAPISY NA
crganizowane od września

1. kroju i szycia II0, III0
nc

KURSY
1980 roku
— półrocz-

godzinach popołudniowych w
punktach szkoleniowych na terenie 
m. Poznania

2. trzyletnie kroju i szycia dla mlodzie-

3.
4.
5.
8.

ży po szkole podstawowej 
pomaturalne dwuletnie kosmetyczne 
wyrobu sztucznych kwiatów 
bukieciarstwa 
dziewiarstwa ręcznego

7. wyrobu gobelinów
8. szycia
9. szycia
10. szycia 

oraz

spódnic
bluzek
spodni
na inne kursy zlecone przez

zakłady pracy.
Informacji udziela sekretariat Ośrodka 
ul. Cegielskiego 1 budynek b III p. ora? 
punkt informacyjny Zakładu Doskonale­
nia Zawodowego ul. Kościuszki 57, tel.
548-47, 594-86 w. 19. 2104-K1

KOMUNIKAT
ZAKŁAD ENERGETYCZNY POZNAŃ w Poznaniu, 

ul. Nowowiejskiego 11, uprzejmie informuje PT Od­
biorców energii elektrycznej i gazu miasta Pozna­
nia zamieszkałych na terenie dzielnie: Stare Miasto, 
Nowe Miasto, Wilda oraz miast i gmin Swarzędz 
oraz Czerwonak obsługiwanych przez Oddział Inka­
sa II Rejonu Energetycznego Poznań, a zlokalizo­
wanego dotychczas w Poznaniu przy ul. Grobla 15, 
że z dniem 1 września 1980 r.
ODDZIAŁ INKASA II ZOSTAJE PRZENIESIONY 
do budynku, w którym znajduje się siedziba Rejo­
nu Energetycznego Poznań, tj. przy ul. Panny Ma­
rli 2 w Poznaniu (przy Moście Chrobrego) dojazd 
tramwajem nr 4, 8, 16 oraz autobusami nr 57, 70, 
72, 73.

Godziny załatwiania Odbiorców w Oddziale Inka­
sa II są następujące:

poniedziałki 
soboty 
pozostałe dni

10.00 17.00
8.00 — 11.00
8.00 — 13.00

lub telefonicznie pod następującymi numerami: 
centrala 572-11 wewnętrzny 1420

i dotychczasowy telefon bezpośredni 554-91 
Wszelką korespondencję prosimy kierować na ad­

res: Zakład Energetyczny Poznań, Rejon Energetycz-. 
ny Poznań Oddział Inkasa II, ul. Panny Marii 2,
61-120 Poznań

W związku 
sa II wystąpi 
w dniach od

22, skrytka pocztowa 65.
ze zmianą lokalizacji Oddziału Inka- 
przerwa w załatwianiu PT Odbiorców 
18 do 31 sierpnia 1980 r. Za okresową

przerwę w działalności Oddziału Inkasa II uprzej-
rnie PT Odbiorców przepraszamy. 2514 -KI

tDnia 31 lipca 1980 r. pp długiej i cięŻKiej 
chorobie, opatrzona Sakramentami św., prze­
żywszy lat 74, zakończyła swe pracowite życie, 

nasza ukochana matka teściowa i babcia

MARIA PODEJMA
z domu Pięta

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 5 bm. o go­
dzinie 19.30 na cmentarzu górczyńskim.

W głębokim smutku pogrążona 
rodzina

Ul. Krauthofera 19 m. 3. 41416g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że
31 lipca 1980 r. zmarł nagle mój drogi 

nasz najukochańszy ojciec, teść i dziadek, 
żywszy lat 73, śp.

JÓZEF JERZYŃSKI
Pogrzeb odbędzie

13.10 na cmentarzu

Ul. Husarska 8 m.

w środę, 8 bm. o 
junikowskim.

Pogrążona w smutku

rodzina

5.

dnia 
mąż, 
przo-

godz.

41382g

■■■■■■■■■■■■■■■■■■
+ Dnia 23 lipca 1980 r. zginął śmiercią tra- 

I glczną w 5 wiośnie życia, nasz jedyny, naj­
ukochańszy wnuczek, siostrzeniec 1 kuzynek

SEBASTIAN MIGASIEWICZ
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 4 bm 

o godz. 13.50 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążona

rodzina
Ul. Jawornicka 7d m. 34. 41431g

+ Dnia 1. 8. 1980 roku zmarł nagle, przeżyw­
szy lat 63, nasz drogi mąt, ojciec, teść, dzia­

dek, zięć i szwagier, śp.

Mieczysław Kazimierz BŁASZAK
muzyk

Pcjizeb odbędzie się we wtorek, 5 bm. o go­
dzinie 13.30 na cmentarzu przy ul. Lutyckiej.

W smutku pogrążona 
żona z rodziną 

Poznań, ul. Kościuszki 70 m. 3.
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Sukces J. Kowalczyka * 32 medale dla Polski
•• lMvan Levad (Węgry) 

Juergen Fanghanel (NRD)

LEKKOATLETYKA
Dokończenie

ze str. 1

16 zawodników przystąpiło w pią

Żużel

B. Jąder i G. Piwosz 
mistrzami Polski

W Zielonej Górze, w trud­
nych warunkach atmosferycz 
nych, rozegrano finał mi­
strzostw Polski w jeździe pa­
rami. Po emocjonującej wal­
ce, stojącej momentami na wy 
sokim poziomie, zwyciężyli re 
praeentanci leszczyńskiej Unii 
Bernard Jąder i Czesław Pi­
wosz przed Stalą Gorzów (Je­
rzy Rembas — Marek Towal- 
ski) i Startem Gniezno (Euge 
ninsz Błaszak — Leon Kujaw 
ski).

Rutynowany leszczyński 
duet w pojedynkach z naj­
groźniejszymi rywalami uzy­
skał wynik remisowy. W wy­
ścigu ze Startem Gniezno pro 
wadził niezagrożony Jąder, a 
za jego plecami o drugą pozy 
cię walczyli Błaszak z Piwo­
szem, który w ferworze zacię­
tej walki zaatakowany przez 
zawodnika Startu przy kra­
wężniku, upadł na wirażu. Po 
słabym starcie, niepomyślnie 
rozpoczął się pojedynek ze 
Stalą Gorzów. Brawurowy i 
ambitny pościg Jądera i Piwo 
sza pozwolił im wyprzedzić 
Towalskiego i uratować re­
mis, bowiem świetnie usposo­
biony Rembas był już nieosią 
galny. Wiele emocji przynio­
sła rywalizacja zawodników 
Unii z zespołem gospodarzy, 
gdzie prowadził Jąder, ale je­
go partner jechał na czwartej 
pozycji. Na trzecim okrążeniu 
świetny manewr taktyczny mi 
strza Polski, który zablokował 
ostro szarżujących zielonogó- 
rzan, pozwolił Piwoszowi wy­
przedzić rywali i zająć drugą 
lokatę. Wyścig zakończył się 
podwójnym zwycięstwem le­
szczyńskiej Unii, podobnie jak 
pojedynki ze Spartą i Polonią.

Rezultaty VIII mistrzostw 
Polski par klubowych: 1. Unia 
Leszno — 21 pkt. (Jąder 14, Pi 
wosz 7), 2. Stal Gorzów —• 19 
pkt. (Rembas 15, Towalski 4), 
3. Start Gniezno — 18 pkt. 
(Błaszak 13, Kujawski 5), 4. Fa 
lubaz Zielona Góra — 13 pkt. 
(Olszak 8, J. Krzystyniak 5), 5. 
Polonia Bydgoszcz — 10 pkt. 
(M. Ziarnik 6, Gluecklich 4, 6. 
Sparta Wrocław — 9 pkt. (Sła 
boń 8, Jasek 1). (jp)

O porażce Polaka zadecydowała 
ostatnia minuta walki. Właśnie 
wtedy, kiedy szanse zwycięstwa 
były równe dla obu zawodników 
Skrzeczowi zabrakło nagle sił. 
Stanął jakby w miejscu. Wyko­
rzystał to natychmiast brązowv 
medalista mistrzostw świata 
sprzed 2 lat Kacar. zadając wiele 
silnych 1 szybkich ciosów. Dwu­
krotnie. na 37 1 33 sek. przed koń-
cem walki, sędzia 
rywal pojedynek 
do 8.
WAGA 48 KG

Szamii Sabirow

ringowy prze- 
1 liczył Polaka

(ZSRR)
polito Ramoz (Kuba) — 3:2.

Hi­

2.
3.

Szamii Sabirow (ZSRR) 
Hipolito Ramoz (Kuba) 
Ismail Mustafów (Bułgaria)
Byon Uk Li (KRL-D)

WAGA 51 KG
Petar Lesow (Bułgaria) — Wik­

tor Miroszniczenko (ZSRR) — 
rsc n r.
1. Petar Lesow (Bułgaria)
2. Wiktor Miroszniczenko (ZSRR)
3. Janos Varadi (Węgry)

Hugh Russell (Irlandia)
WAGA 54 KG

Juan Hernandez (Kuba) — Ber­
nardo Jose Pinango (Wenezuela) 
— 5:0.
2.

3.

Juan Hernandez (Kuba) 
Bernardo Jose Pinango (Wene­
zuela) 
Michael Anthony (Gujana) 
D u mitr u Cipere (Rumunia)

WAGA 57 KG
Rudi Fink (NRD) Adolfo

Horta (Kuba) — 4:1.
1. Rudi Fink (NRD)
2. Adolfo Horta (Kuba)
3. Krzysztof Kosedowski (Polska) 

Wiktor Rybaków (ZSRR)
WAGA 60 KG

Angel Herrera (Kuba) — Wiktor 
Demianienko (ZSRR) — rsc III r. 
1. Angel Herrera (Kuba) 
2. Wiktor Demianienko (ZSRR) 
3. Kazimierz Adach (Polska)

Richard Nowakowski (NRD)
WAGA 63,5 KG

Patrizio Oliva (Włochy) — Serik
Konakbajew (ZSRR) 4:1.
1. Patrizio Oliva (Włochy)
2. Serik Konakbajew (ZSRR)
3. Anthony Willis (W. Brytania) 

Jose Aquilar (Kuba)
WAGA 67 KG

Andres Aldama (Kuba) — John 
Mugabi (Uganda) — 4:1.

tek do walki o medale w finało 
wym konkursie skoku wzwyż. By 
li wśród nich dwaj Polacy — 
mistrz olimpijski i 1976 r. Jacek 
Wszoła oraz debiutant Janusz Trze 
pizur. Na 2,21 odpadł z konkursu 
Janusz Trzepizur. Nie wytrzymał 
wielkiego napięcia nerwowego i 
musiał zapłacić cenę za swój pierw 
szy start w obecności 100 000 wi­
dzów.

Na 2,29 na placu boju byli już 
tylko mistrz olimpijski Wszoła i 
trzej zawodnicy NRD: Wessing, 
Freimuth i Lauterbach. Cała 
czwórka przeszła bez trudu 2,29 i 
tylko Wessing miał jedno strące­
nie.

Następna wysokość — 2,31 i na­
dal żadnych zmian — w konkur­
sie nadal czterech zawodników. 
Pierwszy 2,31 przeszedł Wessing, 
obejmując prowadzenie w rywali 
zacji o złoty medal olimpijski. 
Jacek Wszoła i Freimuth poko­
nali poprzeczkę w drugich pró­
bach. Natomiast odpadł z walki 
Lauterbach, który już na 2,21 i 
2,24 miał pewne kłopoty. Tak więc 
kiedy poprzeczka podniesiona zo­
stała na 2,33 Jacek Wszoła miał już 
zapewniony medal olimpijski. Od 
dalszych skoków zależało jakiego 
koloru.

Tę wysokość pokonał jedynie 
Gerd Wessing czym zapewnił so­
bie złoty medal. Świetnie dyspo­
nowany reprezentant NRD skakał 
dalej i ustanowił rekord świata 
rezultatem 2,36. Jacek Wszoła za­
jął drugie miejsce.

Piękny sukces odnieśli nasi repre 
zentanci — Krzysztof Zwoliński, 
Zenon Licznerski, Leseek Dunec- 
kł i Marian Woronin, zdobywając 
srebrny medal olimpijski w bie­
gu sztafetowym mężczyzn 4 X 100 
m. Polacy przegrali tylko z zespo 
łem ZSRR, który zwyciężył w cza 
sie rekordu Europy 38.26. Do ostat 
nich metrów walka była zacięta. 
Biegnący pierwszy Krzysztof Zwo 
liński stracił nieco do konkuren­
tów, ale potem zmiany doświadczę 
nych, biegających ze sobą od lat 

Licznerskiego, Daneckiego 1 Wo.ro 
nina były dobre. Na os­
tatnią finiszową prostą pierw 
sze wyszły zespoły ZSRR i

1500 m kobiet
1. Tatiana Kazankina (ZSRR)

— 3.58,6 rekord ol.)
2. Christian# Wartenberg (NRD)

— 3.57,8
3. Nadleżda Olizarenko (ZSRR)

— 3.59,6

7. Polska (Ewa Eichler, Ewa Woj-
taszek) — 1.51,31

2.
3.

Andres Aldama (Kuba) 
John Mugabj (Uganda)
Kazimierz Szczerba 
Karl-Heinz Krueger

WAGA 71 KG 
Armando Martinez

(Polska) 
(NRD)

(Kuba)
Aleksander Koszkin (ZSRR) — 4:1.
1. Armanda Martinez (Kuba)
2. Aleksander Koszkm (ZSRR)
3. Detlef Kaesfner (NRD)

Jan Franek (CSRS)
WAGA 75 KG

Jose Gomez (Kuba) — Wiktor 
Sawczenko (ZSRR) — 4:1.
2.
3.

Jose Gomez (Kuba) 
Wiktor Sawezenko ZSRR) 
Jerzy Rvbieki (Polska) 
Valentin Silaghi (Rumunia)

Rzut dyskiem kobiet
1. Evelln Jahl (NRD) 

— 69,96 (rekord
2. Maria Petkowa (Bułgaria)

K-l mężczyzn 500 m:
1. Władimir Parfienowicz (ZSRR) 

— 1.43,43
2. John Sumegi (Australia)

— 1.44,12
3. Vasile Diba (Rumunia) — 1.44,90 

K-2 500 m mężczyzn

2. Jose Rodriguei (Kuba)
3. Aramb Jemij (ZSRR) 

Tibor Kincse* (Węgry).

łucznictwo

01.)

— 67,90
3. Tatiana Lesowaja (ZSRR)

— 67,40
Sztafeta 4X100 m kobiet

1. ZSSR
2. Hiszpania
3. NRD
7. Polska

— 1.32,38
— 1.33,65
— 1.34,00

W sobotę zakończyły 
dniowe zmagania 3
olimpijskie medale, ^łoty m«d«l 
w wieloboju kobiet (2 ŁAB) wy­
walczyła reprezentantka gospoda- 

Keto Losazeridze, którarzy
oziębi doskonałej postawie W 
dwóch ostatnich seriach strzelan
dzięki

1. NRD
2. ZSRR

— 41,60 rekord świata)

3. W. Brytania
7. Polska 

Sztafeta 4X400 m
1. ZSRR
2. NRD
3. W. Brytania
6. Polska (Grażyna

— 42,10
— 42,43
— 43,59 

kobiet
— 3.20,2
— 3.20,4
— 3.27,5 

Oliszewska,
Elżbieta Katolik, Jolanta Januch 
ta, Małgorzata Dunecka) —3.27,9

1500
1. Sebastian

2. Juergen

m mężczyzn
Coe (W. Brytania) 

— 3.38,4
Straub (NRD)

— 3.38,8
3. Steven Ovett (W. Brytania)

—3.39,9
Bieg na 5000 m

1. Mirut* Yifter (Etiopia)
— 13.21,0

2. Suleiman Nyambui (Tanzania)
— 13.21,6

3. Kaarlo Maaninka (Finlandia)
— 13.22,0

2.

Maraton 
Waldemar Cierpiński (NRD) 

— 2.11,03 
Gerard Nijboer (Holandia)

— 2.11,20 
Setymkuł Dzumanażarow

(ZSRR) — 2.11,35
26. Zbigniew Pierzynka (Polska) 

— 2.20.08 
Ryszard Marczak i Andrzej Saj 

kowski wycofali się na trasie.

Gerd

2. Jacek 
Joerg

Skok wzwyż
Wessing (NRD)
2.36 — rekord ol. i świata)

Wszoła (Polska) — 2.31
Freimuth (NRD) — 2.31

12. Janusz Trzepizur (Polska) 
— 2.18

Sztafeta 4X100 rn mężczyzn
1. ZSRR — 38,26 — (rek. Europy)
2. Polska (Krzysztof Zwoliński, 
Zenon Licznerski, Leszek Dunec-

' ki, Marian Woronin)

1. Sergiej

(Waldemar Merk, Zdzi­
sław Szubski) — 1.37,20
C-1 — 500 m 
Postriechin (ZSRR)

— 1.53,37
2. Lubomir Lubenow (Bułgaria)

3. Olaf Heukrodt (NRD)
5.

2.

Marek Łbik (Polska) 
C-2 — 509 m

Węgry 
Rumunia 
Bułgaria
Polska (Marek Wisła, 

najski)

—1.53,49
— 1.54,38
— 1.55,90

— 1.43,39
— 1.44,12
— 1.44,83

Jerzy Du 
— 1.45,10

5 finałów na dystansie 1000 m 
rozegrano w ostatnim dniu olim­
pijskich zawodów kajakarzy. W 
dwu ostatnich wyścigach finało­
wych startowali Polacy — iMarek 
Dopierała i Jan Pinczura w c-2 
oraz Ryszard Oborski, Grzegorz 
Kołtan. Daniel Wełna i Grzegorz 
Sledziewski w k-4, Marek Dopie­
rała i Jan Pinczura płynący mię­
dzy osadami Węgier i ZSRR do­
brze wystartowali. Z wolna jed­
nak bardziej doświadczone osady 
zaczęły uzyskiwać przewagę, a na 
półmetku nasi dwaj zawodnicy 
zajmowali 7 pozycję. W końcówce 
wyścigu Polacy orzyspieszyli tem-
po i jako 
mety.

Nasza

6 osada minęli linię

czwórka wystartowała
bardzo dobrze i stale znajdowała
się w czołówce wyścigu. Polacy
płynęli tuż za liderami — zawod­
nikami NRD. W połowie dystan­
su skutecznie zaatakowali Bułga-
rzy wyprzedzili naszą osadę.
Kolejność taka utrzymywała się 
do 800 m. Wówczas to znakomi­
tym finiszem popisali sie Rumuni, 
którzy wyprzedzili zarówno Po­
laków jak i Bułgarów Naszej
osadzie przypadła
K-4 na 1000 m
1. NRD
2. Rumunia
3. Bułgaria
4. Polska (Ryszard 

gorz Kołtan.

więc 4 miejsce.

— 3.13,76
— 3.15,35
— 3.15,46

Oborski. Grze-
Daniel

Grzegorz Sledziewski) — 
K-l na 1000 m

Wełna, 
3.16,33

i LIGA

Falubaz — Unia 49:59
Polonia — Stal Gorzów 67:41
Wybrzeże — Stal Toruń 53:55
RÓW Rybnik — Sparta 74-34
Start — Włókniarz 80:28

WAGA 81 KG
Slobodan Kacar (Jugosławia) — 

Paweł Skrzecz (Polska) — 4:1.
1. Slobodan Kacar (Jugosławia)
2. Paweł Skrzecz (Polska)
3. Herbert Bauch (NRD) 

Ricardo Rojas (Kuba)
WAGA POWYŻEJ 81 KG

Teofilo Stevenson (Kuba) — 
Piotr Zajew (ZSRR) — 4:1.
1. Teofilo Stevenson (Kuba)
2. Piotr Zajew (ZSRR)

Polski. Sprinterzy radzieccy młe 
li nad Polakami ok. 3 m przewa­
gi, ale Marian Woronin zaimpono 
wał tym razem świetną postawą. 
Odrobił stratę do Prokofiewa i na 
ostatnich metrach przed metą do 
chodził już przeciwnika. Gdyby me 
ta znajdowała się 10 m dalej Po­
lacy byliby być może mistrzami 
olimpijskimi. Wynikiem 38.33 Po­
lacy ustanowili nowy rekord kra 
jowy.

Sztafeta kobiet 4X400 m zakoń 
czjda się zwycięstwem zespołu 
ZSRR, który po zaciętej walce wy 
przedził NRD, uzyskując świetny 
czas 3.20,2. Polki (Grażyna Oliszew 
ska, Elżbieta Katolik, Jolanta Ja 
nuchta, Małgorzata Dunecka) za­
jęły 6 miejsce z czasem 3.27,9. Był 
to nie najlepszy występ naszego 
zespołu.

W.sztafecie 4X100 m kobiet Pols 
kę reprezentował zespół złożony 
w zasadzie z plotkarek (Langer, 
Stachurska, Bielczyk, Rabsztyn). 
Polki ukończyły bieg na 7 pozycji, 
z czasem 43,59. Zwyciężyła szta­
feta NRD uzyskując czas lepszy od 
oficjalnego rekordu świata — 
41,60 1 wyprzedzając o pół sekun­
dy ZSRR 1 Wielką Brytanię.

— 38,33 (rekord Polski)
3. Francja — 38,53

4X400 mężczyzn
1. ZSRR — 3.01,1
2. NRD — 3.01,3
3. Włochy — 3.04,3

KAJAKARSTWO
W piątek na torze kajakowym 

w Kryłackoje -odbyło się 6 wyści 
gów finałowych na dystansie 500 
m. W pięciu startowali Polacy. Na 
szym reprezentantom nie udało 
się zdobyć medalu. Najbliżsi tego 
byli Marek Wisła i Jerzy Du- 
najskl, którzy w wyścigu c-2 za­
jęli 4 miejsce. Marek Łbik w c-1 
i Ewa Eichler w k-l uplasowali 
się na 5 pozycjach. 7 miejsce za 
jęli Waldemar Merk i Zdzisław 
Szubski w k-2 oraz Ewa Eichler 

i Ewa Wojtaszek w k-2.
1. Birgit Fischer (NRD) — 1.57,96
2.

3.

Wania Geczowa (Bułgaria)
— 1.59,48

Antonina Mielnikowa (ZSRR)
— 1.59,66

Ewa Eichler (Polska) — 2.01,23
K-2 500 m kbhiet

1. NRD
2. ZSRR
3. Węgry

— 1.43,88
— 1.46,91
— 1.47,95

2.
3.

Ruediger Heim (NRD) — : 
Alain Lebas (Francja) — : 
łom Birladeańu (Rumunia)

K-2 na 1000 m
1. ZSRR
2. Węgry
3. Hiszpania
C-i 1000 M.
1.

2.

3.

J.48J7
3.50,20

3.50,43

3.26,72
3.28,49
3.28,66

Lubomir Lubenow (Bułgaria) 
— 4.12,38

Siergiej Poatrjechin (ZSRR)

Eckhard Leue (NRD)
C-2 1000 M.

4.13,53
4.15,02

1.
2.
3.
6.

Rumunia 
NRD 
ZSRR

— 3.47,65
— 3.49,93
— 3.51,28

Polska (Marek Dopierała. Jan
Pinczura)

JUDO
3.53,01

W kategorii open w pierwszej 
swej walce eliminacyjnej Woj­
ciech Reszko (Polska) przegrał z 
Andrasem Ozsvarem (Węgry) i zo 
stał wyeliminowany.

W przedostaitniim dniu turnieju 
olimpijskiego w judo, w wadze 
60 kg wystąpiło 29 zawodników, a 
wśród nich Polak Marian Donat 
Nasz zawodnik w pierwszej swej 
walce uległ Portugalczykowi Joao 
Paólo Mendonce. Już w 7 sek. 
at^k Portugalczyka przyniósł mu 
wazarl i znaweny dorobek punk­
towy.
1. Thierry Rey (Francja)

1, Unia U 20: 2 -1-230
2. Stal Gorzów ■ 11 14: 8 4104
3. ROW Rybnik 11 14: 8 -t-103
4. Stal Toruń 11 14: 8 -i 63
5. Start 11 12:10 •j- 93
6. Polonia 11 10:12 + 44
7. Falubaz 11 8:14 — 22
8. Wybrzeże 11 8:14 —164
9. Włókniai M 6:16 —161

10. Sparia 11 4:18 —2 40

Mówi srebrny medalista igrzysk w Moskwie —Władysław Stecyk

Zadecydowało doświadczenie

zdecydowanie wyprzedziła swą ro 
daczkę, wielokrotną rekordiist- 
kę świata — Natalis Butuzową. 
Brązowy medal przypadł zawod­
niczce Finlandii — Paivi Merauo-

Wśród mężczyzn do ostatniej 
serii strzałów trwała zacięta wal 
ka o złoty medal. Różnice ■■mię­
dzy czołowymi zawodnikami były 
minimalne 1 o losach pierwszego 
miejsca zadecydował ostatni dzień 
zawodów, w którym znakomicie 
dysponowany Fin Tomi Pollkolai 
nen wyprzedził rywali, dość nie­
spodziewanie pokonując zawodnl-
ków ZSRR i Włocha 
wielobój kobiet: 
1. Keto Łosaberidze

Ferrari.

2.

3.

7.

Natalia Butuzowa

(ZSRR)
— 2SS6 

(ZSRR)
- 24W

Paivi Meriłuoto (Finlandia) 
— 2440

Maria Szeliga (Polska) — 2865
12. Jadwiga Wilejto (Polska)

— 2491
wielobój mężczyzn:

2.
3.

TomI Poikolainen (Finlandia)
— 2455

Borys Isaczenko (ZSRR) — 2458 
Giancarlo Ferrari (Włochy)

— 2448
10. Krzysztof Włosik (Polska)

— 24W

SIATKÓWKA
W piątek rozdano olimpijskie 

medale w siatkówce mężczyzn. Ml 
strzami olimpijskimi zostali siat 
karze ZSRR, którzy pokonali w fi 
nale Bułgarów 3:1. Brązowy me­
dal przypadł Rumunom, po zwy­
cięstwie nad Polską 3:1.

Oto wyniki spotkań finałowych: 
o miejsca 1—2: ZSRR — Bułgaria 
3:1 (15:7, 15:13, 14:16, 15:11), o
miejsca 3—4: Rumunia — Polska 
3:1 (15:10, 9:15, 15:13, 15:9), o mlejs
ca 5—6: Brazylia Jugosławia
3:2 (14:16, 15:9, 8:15, 15:10, 15:8).

Po porażkach z Brazylią 1 Bqł 
garią, polscy siatkarze przegrali 
w Moskwie trzeci mecz, tym ra­
zem decydujący o losach brązowe 
go medalu. Porażka z Bułgarią w 
półfinałach wytworzyła w zespole 
napiętą atmosferę, co nie pozo­
stał bez wpływu na postawę obroń 
ców tytułu w ostatnim pojedynku 
turnieju podobnie jak w po­
przednich spotkaniach, Polacy 
razili brakiem szybkości, mało 
precyzyjnym rozegraniem piłki w 
ataku i słabym blokiem.

Końcowa kolejność:
1.
2.

ZSRR 
Bułgaria 
Rumunia

4. Polska

PIŁKA NOŻNA
Piłkarze CSRS zdobyli po raz 

pierwszy w historii futbolu tego 
kraju złote medale. W finałowym 
meczu na stadionie im. Lenina w 
Moskwie, reprezentacja CSRS 
wygrała z mistrzami olimpijskimi 
z Montrealu — piłkarzami NRD 
1:0 (0:0). Bramkę zdobył w 77 min. 
Svoboda. Widzów 90 tys./Sędzio­
wał Eldar Azim-Zade (ZSRR).

W piątek rozegrano w Moskwie 
mecz o brązowy medal w piłce 
nożnej, w którym ZSRR pokonał 
Jugosławię 2:0 (0:0). Bramki zdo­
byli Ogancsjan w 67 min. i An- 
drejew w 82 min.

1.
2.
3.

CSRS 
NRD 
ZSRR 
Jugosławia.

P. Dspailler nie żyje
Jeden z czołowych kierowców 

świata formuły pierwszej Francuz 
Patrick Depailler zmarł w szpila 
lii w Hockenheim. DcpaUler 
zmarł w następstwie ciężkich obra 
żeń doznanych w czasie treningu 
przed kolejną eliminacją samocho 
dowych mistrzostw świata formu 
ly pierwszej na forze w Hocken 
hełm. (PAP)

W. Fibak 
wyeliminowany
W ćwierćfinale turnieju teni 

sowego .. Jdry’ w Nr^th Con- 
way (stan New Hampshire) 
Wojciech Fiba.k przgrał no za 
cietvm noieav;iku z Ivanem 
Lendom 6:3. 4.G. 3:6.

W innych pojedynkach 
ćwierćfinałowych padlv w.yni- 
ki: Jimmv Connors — Pat Du- 
preo 7:6. 6:0 Harold Solomo” 
— Terry Moor 7:6. 6:?. Eddie 
Dihb* - Eliot TdHche 6:2, 
6-4. ' ' ' *

W sobotę do Poznania po­
wrócił srebrny medalista olim 
piady w Moskwie w zapasach 
stylu wolnego w wadze 52 kg 
— Władysław Stecyk. Zawód 
nik Grunwaldu jest pierw­
szym poznaniakiem, który zdo 
był medal olimpijski w kon­
kurencji indywidualnej. Powi 
tanie Władysława Stecyka by 
io bardzo owacyjne. Na lot­
nisku witali go koledzy, tre­
nerzy i działacze klubu. W 
imieniu Dowództwa Wojsk Lot 
niczych W. Stecyka powitał 
gen. bryg. Michał Polech. O- 
becni byli także przedstawi­
ciele WKFiT Urzędu Woje­
wódzkiego i Urzędu Miejskie­
go.

Oto rozmowa jaką przepro­
wadziliśmy z Władysławem 
Stecykiem:

— Jakie wrażenia wywiózł 
Pan z XXII Igrzysk Olimpij­
skich w Moskwie?

— Jest ich bardzo dużo. Nie 
można tego opowiedzieć w cza 
sie jednego spotkania. Oso­
biście mam skalę porównaw­
czą gdyż byłem na olimpia-

e w Montrealu i teraz w

Moskwie. W Moskwie była 
lepsza organizacja. Również 
wioska olimpijska wywarła 
na mnie lepsze wrażenie. Na 
przykład w Montrealu miesz­
kaliśmy w pokojach 5-osobo- 
wych, a na XXII olimpiadzie 
w pokojach 2-osobowych i bar 
dzo dobrze wyposażonych.

— Czy to, że w Moskwie 
zdobył Pan srebrny medal 
świadczy o lepszym przygoto 
waniu niż do Igrzysk w Mon­
trealu gdzie zajął Pan szóste 
miejsce?

— Nie można tego tak oce 
niać. Po prostu cztery lata te 
mu miałem 25 lat i mniejsze 
doświadczenie. Wtedy przygo 
towywałem się podobnie. Jed 
nak przed wyjazdem do Mo­
skwy byłem już na tyle zo­
rientowany, że wiedziałem kto 
jest silny, a kto słaby.

— Po piątej serii walk nie 
miał Pan ujemnego punktu..., 
a w szóstym pojedynku prze­
grał Pan przez położenie na 
łopatki,

— Tak. W szóstej serii tra­
fiłem na dwukrotnego mistrza 
świata Biełogłazowa i przegra

łem już w pierwszej miniucie 
pojedynku. Popełniłem błąd 
taktyczny. Powinienem atako­
wać tak jak w poprzednich 
walkach, a nie liczyć na obro­
nę. Jednak już w walce o 
srebrny medal z Bułgarem 
Selimowem, nie powtórzyłem 
tego samego błędu. Powie­
działem sobie, że walczyć będę 
„do końca” — najwyżej znio­
są mnie z maty.

— Jest Pan pierwszym po­
znaniakiem, który indywidual 
nie zdobył olimpijski medal.

— Tak, wiem o tym. Na­
wet na jednym ze spotkań 
przedolimpijskich w Poznaniu 
powiedziano: „wiele damy te­
mu kto zdobędzie pierwszy 
niepodzielny medal olimpij­
ski”.

— Gdzie udaje się Pan na 
odpoczynek?

— Razem z zoną jedziemy 
na urlop do Grecji. Jest to 
nagroda GKKFiS dla medalis 
tów olimpijskich.

• Rozmawiał
ADAM HENKE

(Złoty medal — 7 punktów, srebrny — 5 pkt., brązowy — 4 pkt,
IV miejsce — 3 pkt., V miejsce 2 pkt., VI miejsce - 1 pkt.)

zł. sr. br. • IV V VI pkt.

1. ZSRR 80 69 47 26 19 17 1226
2. NRD 47 37 42 34 20 13 837
3. Bułgaria 8 16 17 9 12 11 766
4. POLSKA 3 14 15 15 16 17 245
5. Węgry 7 10 15 13 11 9 229
6. Rumunia 6 6 13 16 11 13 207
7. W. Brytania 5 7 9 8 4 11 149
8. Kuba 8 7 5 4 6 9 144
9. CSRS 2 3 8 13 10 14 134

10. Włochy 8 3 4 3 10 5 131
11. Francja 6 5 3 5 7 3 ni
12. Szwecja 3 3 6 10 5 S 106
13. Finlandia 3 1 4 2 6 7 74
14. Australia 2 2 5 3 8 4 78
15. Jugosławia 2 3 4 5 4 4 66
16. Hiszpania 1 3 2 4 5 3 W
17. Brazylia 2 — 2 3 4 1 40
18. Holandia — 1 2 2 5 T 36
19. Dania 2 1 2 1 2 1 36
20. KRL-D — 3 2 1 3 32
21 Austria 1 2 1 1 3 1 31
22. Etiopia 2 — 2 1 — _ 25

Meksyk — 1 3 1 — .1 >5
Mongolia — 2 2 — 2 3 >6

25. Szwajcaria 2 — —. — 2 4 32
26. Grecja 1 2 — 1 — 17
27. Indie 1 —- — 2 1 1 M
28. Belgia 1 — — owa 3 2 W
29. Jamajka — —• 3 1 13
30, Irlandia — 1 1 1 12
31. Tanzania — 2 — 1 M
32 Zimbabwe 1 — — - — 7
33. Uganda — 1 — — — 5

Wenezuela 
^5. Gujana

— - 1 — 8
— — 1 — — 4

Liban — — 1 — — _ 4
37 Gwatemala — — . — 1 — — 3
38, Trynidad i Tobago

— — — — 2 1
39. Kongo — — . . - — — 1 1

Peru — — 1
t


